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Prenumeratę przyjmuja: 


„Czas wychodzi codziennie wieczór, wyjąwszy uiedziele i dni świąteczne. 
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niędzmi i przekazy pieniężne na. prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza się nadsyłać franco 


(tylko prenumeratę pp. H. Goldschmidt & Comp.); w Frankfurcie n. M. G. L. Daube & Comp 


. . . 
Oddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po U cnt., z przesyłką pocztów dać, Administracya Czasu w Krakowie i urz ocztowe. Miejscowa prenumeratę księgarnia 
we Lwowie po 10 centów do nabycia w biurze dzie ników, przy ulicy Karola udwika |. 9. 8. 4. Krzyżanowskiego, handel zdan c typa biuro dzienników Herza plac Maryacki 
Prenvnumera(. wynosi: l. 9, handel Bajera ulica Grodzka, główna trafika róg Rynku i ulicy św. Jana, handel Kretschmera 
| na cały rok | na kwartał | na £ miesiąc w Rynku gł. — ©głoszenia (inseraty) przyjmuje się za opłatą od miejsca wiersza drobnym dru: 
BĘ: 20 złr. 5 zh. || 1 złr. 80 et. o kiem (petitem) za pierwszy raz 10 cnt., za każdy następny po 5 cnt. — Nadesłane (na 3 stronie) 
W miejscu ... e - WAD OGR. złe 9 złe. 50 et. ; od miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 cnt. za każdy raz. — ©głoszenia i prenumeratę 
Pocztą w państwie austry wej» WS” 28 złr. 7 złr. 3 złr. przyjmują: we Lwowie biuro dzienników ulica Karola Ludwika l. 9, centralne biuro ogłoszeń ulica 
n Włoch z. Anglii Belgii Szwajcaryi Tur: | ; | Koperni a l 11; w Paryżu pi iair p. Adam rue du Four 52, (prenumeratę p. W „ Raczkowski 
Ti um ch praia należących do związku pocztowego | 32 złr. 8 złr. || 3 złr. Courbeyoi pod Paryżem rue du Chemin de.fer 44); w Wiedniu pp. Sk. R Nsro-akia 
eyi i innych p dE CZE tylko od 1 do ostatniego dnia w miesiącu. — Listy z pie- w Hamburgu, Frankfurcie n. M., Berlinie, o, a. i Wrocławiu), A. = , R. Mosse (także 
Prenumeratę przyjmuje się ty + w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze), H. Schalek , M. Dukes, J. Danneberg, H. Friedl 


do Administracyi Czasu w Krakowie. — 


pocztowej. — Zastów niefrankowanych nie przyjmuje się. — 


Czas odnowić przedpłatę, 


| która wynosi z przesyłką pocztową w państwie 
>. austryackiem: na cały rok 24 złr., na pół roku 
| M412złr., na kwartał 6 złr., na 1 miesiąc 2 


złr. 

(50 et.; z przesyłką pocztową do Niemiec: 
na cały rok 56 mr., na pół roku 28 mr., na 
kwartał 14 mr., na 1 miesiąc 6 marek. 


W miejscu wynosi prenumerata: rocznie 


Listy reklamacyjne nieopieczętowane nie podlegają opłacie 


Rękopismów nadsyłanych nie zwraca się. 


psu 


czzecz E 


zupełnie egoizm i interes z rzędu pobudek,|jawy wskazujące, że Polacy szląscy zdali 


które te objawy wywołaćby mogły. 

O ileż w wyższym stopniu odczuwamy 
doniosłość tych objawów, kiedy nie u je- 
dnostek lub rodzin, ale w całych występują 
dzielnicach, kiedy całe szmaty polskiej nie- 
gdyś ziemi budzą się z długiego , 'narodo- 
wego letargu, w jaki ich ludność pogrą- 
żyły 'wieki niedoli i podboju. Nie ulega 
już dziś chyba wątpliwości, że ze zjawi- 


zapewne nie- 


sobie sprawę z tej potrzeby, i 
anizacyi wła- 


bawem ujrzymy zawiązki tej « 
snego kredytu. $ 
Miejmy wreszcie nadzieję, że i najpilniej- 
sza potrzeba na Szląsku. reforma ducho- 
wieństwa, dojdzie kiedyś do skutku. Jestto 
objaw zupełnie nienaturalny, sprzeczny z $a- 
mą racyą i istotą katolickiego Kościoła, 
aby między duchownymi 4 wiernymi istniała 


w Warszawie przyjmują ogłoszenia pp. 


staną być tą machine à gloire, która mia- 
żdży wszelką narodową indywidualność, jeśli 
sławy szukać będą w zadowoleniu wszyst- 


z tego potężnego rozbudzenia się narodo- 


W każdym razie, jakikolwiek w Wrocła- 


kich obywateli, wówczas może i w Berlinie 
wej świadomości na Szląsku. inne wyciągną 
konsekwencye, niż ks. Bismarck z faktu, 
iż w Wielkopolsce istnieją jeszcze Polacy! 


wiu i Berlinie przybierze obrót ta sprawa, 


Reichman i Frendler, biuro ogłoszeń przy ul. Senatorskie 


niemieckich wyborów. Tylko dwa stronni- 
ctwa zmieniły się wybitniej w swym składzie. 
Wolnomyślni zostali zredukowani do połowy, a so- 
cyaliści zdobyli 8 nowych mandatów. Centrum 
utraciło wprawdzie 9 okręgów, z tych jeden do- 
stał się w ręce Polaka, a trzy przeszły do wło- 
ścian bawarskich, którzy we wszystkich polity- 
cznych i religijnych kwestyach stolą na gruncie 
centrum. Dalej dwa mandaty odebrała od cen- 
trum grupa Sigla, która ma program katolicki i 
antypruski, tak że czysta strata centrum ograni- 
cza się do trzech mandatów. Trzeciem liczebnie 
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był niemożliwy, że wynik wyborów do par- 
lamentu niemieckiego jest na Szląsku dla 
naszego narodu bardziej pocieszający, niż 
rezultaty walki wyborczej w Wielkopolsce. 

Tak często, że prawie każdy z nas zna 
je z własnej obserwacy|, występuje w Pol- 
sce zjawisko, iż W rodzinie, pierwotnie 
polskiej, która jednak z biegiem czasu od- 
strychnęła się od swej narodowości, budzi 
się po wielu a wielu czasem pokoleniach 
Jakiś tajemniczy narodowy atawizm ; uśpiona 
głęboko świadomość przynależności naro- 
dowej, rodzi się nagle i zagadkowo, 1 pra- 
prawnuk podejmuje prapradziada popyt: 
tak jakby między nimi kilka pokoleń Mi 
przerwy służyło sprawie ojezystej. Pospotu 
z niezaprzeczoną siłą asymilacyjną, jaką 
polskość posiada wobec obcych jednostek 
z nią się stykających, to zmartwychpowsta- 
wanie narodowego poczucia po długich la- 


tach snu, jest zjawiskiem tem bardziej pod-|przez to wytworzona” ciągła zawisłość od wywalczył. A jeśli Wilhelm II spełni nadzie- | a a Niemcami, staje się coraz kłopotliwsze |wadzenia. O podniesieniu podatków i tak dość 
niemieckich instytucyj finansowych — otojje, które w nim pokładają ludy jego pań-|j trudniejsze. uciążliwych nie można było myśleć, tem bardziej 


noszacem i dodatniem, że przecie nasze po- 
lityczne i ekonomiczne położenie wyklucza 


W XX WIEKU. 


Fantazya humorystyczna 


Włodzimierza Zagórskiego. 


M 
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(Ciąg dalszy). 


Nade: umiejętnie zredagowaną była mai 
wymierzona przeciw Czarnemu Tulipanowi. żer 
: ła, jak na dłoni; on sam wychodzi 


skiego na zewnątrz przedstawicielką. Brak 
ten dał się dotkliwie odezuć w ostatnich 
wyborach. Upadek kandydatury polskiej 
w rąciborskiem wyniknął tylko z tego, że 
polski kandydat, chociaż człowiek zacny i 
z pewnością najlepszemi ożywiony chęciami, 
nie mógł pod względem intelektualnym mie- 
rzyć się ze swym niemieckim przeciwnikiem. 
To samo zapewne było przyczyną, że w in- 
nych okręgach nie wysuwano wcale naro- 
dowych kandydatur. Niewątpliwie jednak 
jest kwestyą czasu tylko zapełnienie tej 
luki: lud, którego świadomość narodowa 
zbudziła się tak potężnie, a który i ekono- 
micznie rozwija się całkiem prawidłowo, 
musi z czasem wytworzyć wśród siebie war 
stwe inteligencyi wyższej, znajdzie przewo- 
dników i doradców wytrawnych i rozumnych. 

Brak organizacyi kredytowej polskiej, a 


przeszkoda druga. Mnożą się wszakże ob- 


w Warszawie, zdołał rozkochać młodą i bogatą 
polską  kreolkę, przejeżdżającą właśnie w tym 
czasie bulwarem św. Magdaleny w Paryżu (szmer 
zdziwienia w całem zebraniu. Wszystkie spojrze- 
nia, „nanośniki,* okulary i lornetki zwracają się 
w stronę Czarnego Tulipana). Możnaby mieć 
współczucie dla tego nowego, w sposób tak nie 
zwykły zadzierzgniętego romansu, gdyby można 
było liczyć na szlachetność uczuć i stałość oskar- 
żonego. Niestety, tak nie jest; istnieje bowiem 
uzasadnione podejrzenie, że Czarny Tulipan, usi- 
dlając za pomocą swych sztuk niewinną polską 
kreolkę w Paryżu, bałamuci równocześnie auto- 


sza jeszcze — każda próba oparcia się ży- 
wiołu polskiego na Szląsku o Polaków 
w Wielkopolsce i o Koło berlińskie, byłaby 
dla Niemeów tylko dowodem, że ruch na- 
rodowy na Szlasku jest sztuczny, że nie ma 
on sam w sobie siły dość, aby się utrzy- 
mać bez oparcia i poparcia, że jest wyni- 
kiem tej „wielkopolskiej* agitacyi, która 
spędzała sen z powiek hrabiego Franciszka 
Ballestrem. Jeśli przeciwnie to odrodzenie 
się polskości na Górnym Szląsku rozwijać 
się będzie samoistnie, jeśli, o czem nie wąt- 
pimy, nie szukając pomocy nigdzie, lud 
szląski wyszle do następnego parlamentu 
dziesięciu swoich posłów — wówczas i ci, 
co z naiwnością zapytują na przedwybor- 
czych zgromadzeniach chłopów polskich o ich 
narodowość, uznają, że jest to żywioł, ma- 
jący prawo do tego bytu, który sobie sam 


stwa, jeśli Niemcy pod jego rządami prze- 


~ 


parlamentu, kandydowała na zasadzie agrarnego 
programu, i że w okręgach konserwatywnych nie 
ustawa wojskowa, lecz cła zbożowe odegrały głó- 
wną rolę w czasie agitacyi wyborczej. W Rosyi 
również silne prądy wystąpiły przeciwko handlo- 
wemu porozumieniu z Niemcami, a popularny 
traktat handlowy z Francyą zawarty, podniósł je- 
szcze antyniemiecki ruch. Wkońcu ogłosiła Rosya 
swoją nową maksymalną taryfę, która będzie sto- 
sowana do niemieckiego dowozu, i wówczas to ro- 
zeszła się pogłoska o zerwaniu układów. Półurzę- 
dowe dzienniki zaprzeczają tej wiadomości i 
utrzymują, że wprawdzie Rosya odrzuciła pro- 
pozycye niemieckie, zażądała jednak konferencyi 
ustnej, która odbędzie się w Berlinie. Delegaci 
rosyjscy są już podobno mianowani, a będą nimi 

iiriasiew, wicedyrektor departamentu handlo- 

go i Rafałowicz, finansowy ajent rosyjski w Pa- 


porozumienie handlowe i polityczne pomiędzy 


nowieniem praw, na które się powołujemy. Wsze- Na tych opierając się podstawach, żąda powódka 


lakoż te zarzuty nie mogą żadną” miarą osłabić 
praw z tego tytułu przez powódkę nabytych, al- 
bowiem oskarżony w najnowszym cząsie wzmo- 
enił i na nowo utwierdził ciągłość tych praw 
swojem zachowaniem się wobec mojej klientki. 
W roku 1858 nazywał podsądny powódkę „swo 
jem drugiem Ja, swym dobrym aniołem, swoim 
skarbem, swą duszą.“ Owoż w roku bieżącym 
w numerze 186 Kurjera warszawskiego, ogłosił 
on wiersz pełen najtkliwszych wynurzeń, a zaty- 
tułowany: „Do mojego drugiego Ja.* 

— Będziemy prosili o odczytanie tej litera- 
tury — przerwał doktor Jan Maurycy Kamiński. 


w myśl $ 5 lit. a ustawy o ściganiu tych, którzy 
się usuwają od spełnienia przyjętych małżeńskich 
zobowiązań (Dziennik praw z d. 21 stycznia ro- 
ku 1958) zabezpieczonej osobistym , przymusem 
egzekucyi swych praw, oraz w myśl § 10 lit. c 
powołanej ustawy przysądzenia jej odszkodowa- 
nia za wszystkie z tej przyczyny, doznane zawo- 
dy i nieprzyjemności w kwocie 123.675 guldenów 
i 25 eentów wraz z szościoprocentowemi odsetka- 
mi zwłoki, licząc je od dnia 8 kwietnia r. 1858, 
co wedle przedłożonego Wysokiemu Sądowi obli- 
czenia wynosi ogółem 123,764.529 guldenów i cen- 


związkowa otrzymała mowy projekt wojskowy. 
Wediug Schlesische Ztg tekst tego projektu mie. 
różni się niemal w niczem od wniosków Hue- 
ne'go; tylko w motywach uzasadniających uwi-- 


daczniać ma dokładniej i jaśniej poczymone przez 


rząd ustępstwa. 


Zamknięcie mennic indyjskich dla wolnego bi- 


cia srebra, wywołało ogromne poruszenie na gieł- 


dach europejskich i niesłychany spadek cen sre- 


bra. W Londynie spadła cena srebra z 317, 
pensów, na 30',, a odpowiednio do tego stosu- 
nek złota do srebra z 1:3017 na 1:3117. Kilo- 
gram srebra, który onegdaj jeszcze koszt wał 
60. złr. 67 ct., w rt jest dziś 53 złr. 98 et. O przy- 
czynach postanowienia rządu angielskiego niema 
dokładnych wiadomości. Zdaje się, że chodziło 
o usucięcie z budżetu indyjskiego deficytu, który 
wzrósł do miliona rupij. Wartość rupij indyjskich 


s,adała ustawicznie, a główne śzkody ponosili A 
ztąd Anglicy, osiedleni w Indyach, których do- 


chody zmniejszyły się przez spadek rapij. Nale- 


żało zatem albo pensye urzędników angielskich 


w Indyach podwyższyć, albo liczbę ich zmniej- 
szyć. Oba te środki były niemożliwe do przepro- 


* Teraz dopiero można sobie zdać sprawę z wy-|o cle wywozowem na ryż, który stanowi główne 


Szmer zachwytu przebiegł po ławkach, zajętych 
przez emancypantki. Mianowicie ustęp o prawach 
uciśnionej płci niewieściej wzbudził w umyśle tych 
pań zapał niezmierny. Z obawy jednak, by prze- 
wodniczący groźby swej nie wykonał, nie dały 
folgi wezbranemu uczuciu, zadawalniając się tylko 
przesłaniem uśmiechów pełnych uwielbienia i po- 
takujących skinień głowy w stronę tryumfuj 
po sali rozglądającej się adwokatki. Z kolei p 
stąpiono do odczytania inkryminowanego wi a 
Był istotnie siarczyście płomienny i dziwić się wy 


Kuryera. Widocznie musiała tam być jakaś no- 


è jego leżała h „|matyczną syrenę, usługującą w jednej z podwo- t tów 19 i pół. wela niewieściego pióra, która skutecznie zapo- 
> 3 € kartoni „grubo“ sanie tea area: darak A iszawókich restauracyi („słuchajcie! słu-| — Niezawodnie, że go odczytamy — odparła| — Drogi by to był aniołek ! — zawołał obroń- | biegła nieszczęściu. , | 
$ Za pośrednictwem lwowskiej filii Mię eE chajcie!“ — na ławkach emancypantek; Nieza-|z zjadliwym uśmiechem instygatorka. — Wiersz |cą Dr Kamiński. Po odczytaniu tego dokumentu rozpoczął prze- 


rzyszenia magnetycznych cel 

uj te haika w najskrytsze ASA 
jeg myśli. Łatwo zgadnąć, jakie na pod- 
jogo ago maleryału ukuć przeciw niemu potra 
fiła zarzuty rabulistyka niesamienna a zawistna. 
Wedle pozwu był nasz bohater nałogowym Lo- 
velasem, który pod pozorem, iż szuka swego dru- 
giego Ja,“ będącego uzupełnieniem jego istoty, 
od lat” stutrzydziestupięciu uprawia swe niecne 
rzemiosło (szmer zgrozy na ławkach emancypan- 
tek), usidlając swe ofiary miłosnemi, po części ry- 
mowanemi zaklęciami, a „następnie zdradzając 
zbudzone w ich sercu nadzieje i tłumacząc hanie- 
bna zdradę swą kłamliwem oświadczeniem, że 
wię co do istoty swego drugiego „Ja pomyli: 6 
ta, którą nazywał drugą Swej duszy po ową, byla 
przedtem lub potem drugiem n a aros 
{ „hańba! hańba!“ — na ławkach eniaporp ek, 
Prezydent wzywa publiczność, aby się zachowy- 


wego 
wniknęła była 


-wała spokojnie). 5 ; ć j wo wstecz nie działa, i bronić złej tak pieszezotliwego epitetu, wzmocnił i na nowo jw zupełności uzna jej pokrzywdzone prawa, i do| przemówieniu. 
Podsądny jest tak biegłym w W anomione a, ao NONE, stwierdzając, iż w mowie utwierdził ciągłość praw, jakie powódka, z tytułu| wykonania zlekceważonych obowiązków, oraz do è — Nie pojmuję — rzekł z uśmieehem — iż się 
nawet przez telefon i telefo P, prawy p ania małżeńskie, zaciągnięte zo-|jego przed laty stutrzydziestupięciu względem niej 


'iż operuje 
odległość © 
w ceukienmi 


i t mil. Są dowody, iż siedząc 
o. ua Krakowskiem przedmieściu 


budka kiwa głową z żałosnem westchnieniem). 

I cóż dziwnego, że powódka dała się usidlić 
tak wyrafinowanej obłudzie? Ciosem, który ją 
niedawno temu dotknął, złamana, niedoświadczona 
(była wtedy wdową dopiero po pierwszym mężu), 
uwierzyła słowom pociechy, które jej niósł chytry 
uwodziciel. I niechaj nikt dla uniewinnienia zdraj- 
cy nie podnosi przeciwko niej zarzutu, iż przez 
niego zdradzona, szukała pociechy w pięciokro- 
tnych małżeńskich związkach. To świadczy tylko 
9 daj tkliwości, to jeno dowód, jak srodze zraniła 
j Aalto ohydna zdrada obludnika. (Szmer przy- 
kwiadczający na ławach emancypantek. Nieza- 
budka ociera oczy Z łez rzewliwych). j 

Możnaby tutaj zarzucić — tak ciągnęła dalej 
instygatorka — Że zobowiązania małżeńskie, 

rzez oskarżonego względem powódki przed laty 
stutrzydziestupięciu zaciągnięte, ulegly już prze. 
dawnieniu; możnaby zresztą powołać się tutaj na 


będące zobowiąz 


ten jest dla nas bardzo ważny, i będę się starała 
udowodnić, że nie mógł być pisanym do nikogo 
innego, tylko do mej klientki, która oryginał jego 
pisany w roku 1858 przechowała w swoim albu- 
mie. Lecz mniejsza już 0 poezyę, eo do której 
może nam ktoś zarzucić, iż nie można tak ściśle 
brać tego, co piszą poeci. Ważniejszym pono jest 
fakt, że podsądny, rozmawiając przed tygodniem 
z powódką, nazwał ją „Swoim aniołkiem.* (Gło: 
śna wesołość w ławkach, zajętych przez płeć 
brzydką. Kobiety zwracają z ciekawością lornetki 
w stronę niepokojącej się Niezabudki. Szmer obu- 
rzenia w ławkach emancypantek. Przewodniczący 
grozi opróżnieniem sali). 

— Ponieważ w sferach, do których należą pod- 
sądny i powódka wyrazu, takiego użyć można 
tylko do osoby, co do której się ma poważne za- 
miary — ciągnęła dalej instygatorka — przeto 
oczywistem jest, że Czarny Tulipan, używając 


Przewodniczący zawezwał go do porządku, gro- 
żąc równocześnie publiczności rozweselonej tą 
uwagą, iż jej każe salę opuścić, jeżeli zachowa- 
niem się swojem będzie uwłaczała powadze toczą- 
cej się rozprawy. i i 

— Wysoki Sądzie, nie chodzi tu weale o to 
w zasadzie jeno wymagane odszkodowanie, które 
doznanych przez powódkę zawodów i przykrości 
nie wynagrodzi, a którego klientka moja prawdo 
podobnie z polskiego literata nigdy ściągnąć nie 
potrafi, lecz o ukaraniu niepoprawnego przestępcy, 
o przykład odstraszający dla tych, co podobnie 
jemu igrają lekkomyślnie z najczystszemi, naj- 
świętszemi uczuciami, o wymiar sprawiedliwości 
dla uciśnionej wdowy, o obrónę słabej kobiety. 
Polegając na słuszności swej sprawy, która jest za 
razem sprawą całej uciśnionej płci niewieściej i 
niezawodnie znajdzie oddźwięk w każdem szla- 
chetnem sercu, nie wątpi powódka, iż Wysoki sąd 


naprawy zła jakie zdziałał, zmusi niecnego uwo- 


stały w roku 1858, a więć na lat sto przed usta- | zaciągniętych małżeńskich zobowiązań, nabyła. | dziciela. 


wodniczący szczegółowe badanie oskarżonego. Bo- 


hater nasz nie zaparł się wcale, iż poznawszy © 


Niezabudkę na trzeciej maszkaradzie w r. 1858, - 


sądził zrazu, iż w niej znalazł drugą swej duszy - 
połowę. Z tego mniemania wyleczyła go powódka, 
rozbiwszy mu głowę talerzem przy sposobności 
sceny zazdrosnej, którą mu zrobiła. Przekonawszy 
się, iż swego drugiego „Ja“ nie powinien szukać 
pomiędzy malowanemi wdówkami, uczęszczającemi 
na trzecie maskarady, od tego przekonania odstą- 
pić nie myśli, gdyż tem, coby mógł dać powódee, 


jest co najwięcej szacunek. (Niezabudką mdleje. _ 


Szmer oburzenia w ławkach emancypantek. Nie- 


które z nich, nie mogąc powstrzymać swego roz- 


drażnienia, lżą oskarżonego, który si | 
i mkarbonini, 9 pon 
dem ich obelg ironicznie uśmiecha. Rai : 
czący wzywa je do spokoju, grożąc stanowczo 
l po raz ostatni, że każe publiczności salę opuścić). 


Po oskarżonym zabrał głos obrońca w świetnem 


tak długo zajmujemy sprawą, oddawna już prze- 


sądzoną. Nie będziemy się bronili zaszłem już đa- 


pada, iż żar jego nie wzniecił pożaru w szpaltach Jk 
r 
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M bogactwo Indyj. Wreszcie zachodziła obawa, że 
w" Stany Zjedooczone północnej Amerykl zaniechają 
NS) swych zakupów srebra, wynoszących corocznie 54 
miliony uncyj, przez co srebro napłynęłoby w wiel- 
kiej ilości do Indyj i sprowadziłoby dalszy spa- 
dek tamtejszej waluty. Postanowienie rządu indyj. 
skiego wpłynie w każdym razie szkodliwie na 
stosunki handlowe tych krajów azyatyckich, które 
jak Chiny, Siam, Japonia, tudzież  franenskie 
i holenderskie posiadłości, uskuteczniają swoje 
k wypłaty w srebrze. Najlepiej jeszcze wyjdzie 

Francya, która będzie zmuszona zamknąć paryską 
A mennicę dla wolnego bicia handlowych piastrów, 

używanych w Koehinchinie i Tonkinie i przy- 

stąpi zapewne do wprowadzenia waluty frankowej 
2 w tych krajach. W ten sposób węzły polityczne 
N i handlowe, łączące te prowincye z Francyą, za- 
cieśnią się jeszcze. Krajowey indyjscy wyjdą na 
razie najgorzej na zmianie waluty, gdyż nagro- 
madzone przez nich zapasy srebra, utracą oczy- 
wiście znaczną część swej wartości; korzystny 
À bilans handlowy wyrówna zapewne z czasem 
chwilowe zubożenie kraju. 


PROGRAM SZCZEGÓŁOWY 


Wiecu katolickiego w Krakowie 
w dniach 4, 5 i 6 lipca 1893 r. 
f 


A. 
Zebrania uroczyste. 


Pierwszę uroczyste zebranie i otwar- 
cie wiecu w sali „Sokoła“ we wtorek d. 4 li- 
pea o godzinie 6 wieczorem. 

i Zagajenie przez Przewodniczącego komitetu wy- 
= korawczego hr. Andrzeja Potockiego. 
-Wybór Marszałka wiecu. 

Przemówienie Marszałka. 

Ukonstytuowan'e biura wiecu. Wybór przewo- 
dniczących sekcyi. Załatwienie formalności. 

Mowy: J. W. P. Kazimierza Chłapowskiego 
z Kopaszewa w Wielkopolsce. 

J. Ekscelencyi Metropolity gr.-kat. X. Dra Syl- 
westra Sembratowieza (po rusku). 

|... JJ. Kminen yi Najprz. X. Kardynała Du na- 

= jewskiego, który, jako Ordynaryusz miejsco- 
„gd wy, udzieli w końcu arceypasterskiego błogosła- 
= wieństwa. 

i Wieczorem tegoż dnia zgromadzen'e to- 

warzyskie w parku miejskim Dra Jordana. Wstęp 

Aj dozwolony tylko dla uczestników wiecu i czł n- 
a ków zjazdu Kółek rolniczych. Przemówienia do- 
zwolone będą tylko za pozwoleniem komitetu wiecu. 

Produkcye wykona muzyka i chóry śpiewaków. 


Nazajutrz we środę 6 lipca. 


E. Uroczyste nabożeństwo, odprawione przez 
~ Jego Eminencyę Najprzew. ks. Kardynała Duna- 
>. verran w kościele św. Anny o godzinie 8-mej. 
= Spiew na chórze pod dyrekcyą X. Tomasza Bu- 
|. kowskiego. 
= Drugie uroczyste zebranie w sali „So- 
= koła“ o godzinie 6 po południu. 

Mowy: Prof. Dr Jordan: „Z naszych proble- 
mów socyalnych.* 

Prof. Dr Dembiński: „Papie.two wobec 
upadku Polski.* 

X. prof. Dr Bartoszewski (po rusku): „Te- 
goczesna szkoła, jej wady i sposoby naprawy. 

Radca Dr Bronisław Łoziński: „Kościół 
a prawo.“ 

Przemówienie J. Kksceleneyi X. Arcybisku- 
pa orm.-kat. Izaaka Isakowicza. 

Wieczorem tegoż dnia zebranie towarzy- 
skie w ogrodzie Strzeleckim. 

O godzinie 3, 9 przyjęcie Nuncyusza apo- 
ma lskiego Jego Ekscelencyi Arcybiskapa Agli- 
ardi. 
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We czwartek 6 lipca. 


= Wspólne zebranie celem uchwały rezolu- 
— ayit wniosków, w sali „Sokoła* o godz. 12. Re- 
=~ zolucye przedłożą kolejno przewodniczący sekcyi. 
N Trzecie i ostatnie zebranie w sali „So- 
= koła“ o godz. punkt 6-tej po południu. 

~ Mowy: X.prałat Jan Gnatowski: „O Ency- 


= klice Novarum rerum.“ 
= Prof, Dr Kazimierz Morawski: „Znaczenie sto- 
s. Uwa enia w chrześciańskim świecie.“ 
MŁ! Hr. Stanisław Tarnowski: „Niebezpieczeń- 
= stwa, grożące Kościołowi w naszym kraju.“ 
=~ Przemówienie iapostolskie błogosła- 
wieństwo Jego Excell. Nuneyusza apost. Arcy- 
biskupa Agliardi. 

Zakończenie przez marszałka wiecu. 


Bi 
¥. 


Z 
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A -wno przedawnieniem zobowiązań, przyjętych przed 
= stu trzydziestu pięciu laty. Nie będziemy się zasła- 
= miali zasadą, iż prawo wstecz nie działa, jak to 
' przypuszczała moja przeciwniczka. Nie będziemy 
$ również usiłowali wykazać niesłuszności roszczeń 
powódki, powołując się na to, iż sama, wstępu- 
jąc pięciokrotnie w związki małżeńskie, unice- 
stwiła prawa, jakie była nabyła z tytułu zobowią- 
zań, przedtem przez mego klienta zaciągniętych. 
Złożymy dowód, że wiemy, co winni jesteśmy 
płci niewieściej, że umiemy uszanować tkliwość 
. wdów, szukających pociechy! Nie będziemy wre- 

e, jakkolwiekby nam to traudnem nie było, 
wykazywali, że ani z tytułu wiersza mojego 
klienta, ani z powodu użytego przez niego wy- 
razu „mój aniołku,* nie może być przęciw niemu 
podniesiony zarzut poważny. I wiersz i wyraz ten 
w ustach Czarnego Tulipana, który, jak wiadomo, jest 
poetą, mają tylko literackie znaczenie (niepokój 
na ławach emancypantek) i miał on najzupełniej- 
sze prawo wyrazić się tak, czy to pismem, czy 
też ustnie, gdyż jak powiąda Szyller: „to tylko 
może nieśmierielnie żyć w pieśni, co już w życiu 
umarło.* Klient mój, używając wyrazu „mój anioł- 
ku,* odnosił to najwidoczniej do dawno minionej 

_ przeszłości. (Szmer i uśmiechy ironiczne na ławach 
_ emancypantek). 

Obrona nasza oprze się na czem innem, a mią- 
nowicie na prawnej zasadzie, iż z tytułu jakichś 
zobowiązań można tego, który je przyjął, pocią 
gać do odpowiedzialności tylko w zakresie tego, 
do czego, wedle swych przekonań, mógł się w da- 
nym wypadku zobowiązać faktycznie. Owóż do 
czego mógł się przed wynalezieniem Vitaliny we- 
dle swego przekonania w roku 1858 zobowiązy- 

||| wać dwudziestodwuletni młodzieniec, ślubujący uko- 
= chanej kobiecie, że ją będzie kochał do grobu ? 
= Do tego, iż ją będzie kochał jakich pięćdziesiąt, 
sześćdziesiąt, powiedzmy siedmdziesiąt lat, a więc, 
że ją będzie kochał co najwyżej do roku 1928! 
Wysoki Sądzie, sprawę, która nas zajmuje, prze- 
sądziła już oddawna przyroda! Obecnie liczymy 
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WE 7 TZW ZYWIY USA, 


Wieczorem wspólna uczta w sali Towarzy- 
stwa wzaj. ubezp. 


B. 
Narady w sekcyach. 
We środę od godz. 9—12. 
We czwartek od godz. 8—',12 w gimnazy- 
um św. Anny. 
; i 
Sekcya szkolna. 
Referenci: 

1. X. prof. Dr Maryan Morawski T. J.: „0 

pna katolickiej.“ 

dzin nauki religii w szkołach ludowych.“ 

X. prof. Gadowski: „O potrzebie religij- 

nego wychowania nauczycieli ludowych. 

Dr Koneczny: „W sprawie religijnego wy- 

chowania młodzieży w szkołach średnich.“ 

5. X. prof. Dr Pechnik: „Główne dezyderata 
w sprawie religijnego wychowania w szko- 
łach średnich.“ 

6. Profesor Dr Krotoski: „W sprawie podrę- 
czników historyi powszechnej w szkołach śre- 
dnich.* 

T. X. prof. Dr Skrochowski: „W sprawie 
katedry filozofii chrześciańskiej w Uviwersy- 

` tetach.* 
II 


Sekcya życia katolickiego. 
Referenci: 
1. X. Zygmunt Gorazdowski: „O towarzy- 
stwach i instytucyach dobroczynnych w kraju.* 
2. Dr Władysław Markiewicz: „O bractwach 
kościelnych i środkach ich rozwoju.“ 
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3. X. Marcin Czermiński T. J.: „O potrze- 
bach duchowych wychodźeów polskich w róż- 
nych częściach świata.“ 

4. Poseł Jan Trzecieski: „O Kongregacyach 
Maryańskich w Polsce.* 

5. X. Bronisław Markiewicz: „O Salezya- 
nach.“ 

6. O. Czesław Bogdalski: „O potrzebie przy- 


spieszenia kanonizacyi Błogosławionych pol- 
skich.“ 
1I. 

Sekcya przemysłowo-ekonomiczna 
(odbędzie trzy sesye: we środę od 9—12 i 
od 3—5, we czwartek od 8—11 i pół). 

Referenci: 
1. Prof. Dr Jordan: „W sprawie wychowania 
młodzieży rzemieślniczej.“ 
Dr Ignacy Rosner: „Sprawa produkcyi 
przemysłowej i świadectwa uzdolnienia.“ 
Dr Tadeusz Starzewski: „O asocyacyi 
w dziedzinie przemysłu. * 
Poseł Dr Wład. Kraiński: „O uregulowa- 
niu zbytu wyrobów przemysłowych i ręko- 
dzielniczych. 
Poseł X. Dr Adam Kopyciński: „Udział 
Duchowieństwa w stowarzyszeniach rzemieśl- 
niczych.* 
6. X. Jan Badeni T. J.: „O święceniu nie- 
dzieli.“ 
T. Eustachy Hałaciński: „O kasach chorych.“ 
Koreferent: Dr Henryk Feintuch. 


IV. 
Sekcya rolnicza. 
(odbędzie jednę sesyę: we czwartek od go- 
dziny 8—'/412) 
Referenci: 

1. Poseł Dr Herman Czecz de Lindenwal4d: 
„Zapewnienie bytu samoistnych gospodarstw 
włościańskich. * 

Alfons Lippoman: „O zawodowej organi: 
zacyi rolnietwa.* 
Prof. Thullić: „Opieka nad wychodźctwem 
i Towarzystwo św. Rafała.“ 
Dr Stanisław Dąmbski: „O chrześciańskich 
ać grow wiejskich.“ K 
Prof. Stefezyk: „O kasach Rajfeisenow- 
skich.“ 

V. 


Sekcya naukowa. 

Referenci: 

1. X. prof. Dr Pawlicki: „O dzisiejszym sta- 
nie filozofii chrześciańskiej i sposobach jej 
krzewienia w naszem społeczeństwie.* 

2. X. prof. Dr Bilczewski: „O znaczeniu apo- 
logetyki chrześciańskiej.* 

3. Prof. Dr Ulanowski: „O współudziale du- 
chowieństwa w pracach nad historyą Kościoła 
i nad prawem kościelnem w Polsce.* 


no 
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rok 1993, i ściśle rzeczy biorąc, umarł już odda- 
wna klient mój i umarła powódka, tak, jakeśmy 
już wszysey pomarli, bo to, że dziś jeszcze ży- 
jemy, zawdzięczamy jedynie eliksirowi Brown-Sć- 
quarda! Z tych tedy powodów, i opierając się na 
poprzednio przytoczonej jurydycznej zasadzie, ra- 
czy Wysoki Sąd oddalić skargę powódki, i uwol- 
z Ros przyjaciela od wszelkiej odpowiedzial- 
ności 

Olbrzymie wrażenie wywołał speech wymowne- 
go obrońcy. Wygadana adwokatka zrzekła się gło- 
su, bo istotnie cóż miała odpowiedzieć? To było 
„M'Buana-Kuba* — rzecz, przed którą można 
tylko czoła u hylić i milczeć! Więc też przeko- 
nany wywadem szanownego doktora Jana Mau- 
rycego, zwolnił sąd po krótkiej naradzie pozwa- 
nego od wszelkiej odpowiedzialności, skazując ró- 
wnocześnie powódkę na zapłacenie kosztów pro- 
cesu. 

Usłyszawszy wyrok ten, próbowała Niezabudka 
zemdleć na dwa tempa i trzy poruszenia, wedle 
przepisu dramatycznej szkoły pp.: Szymanowskie- 
go i Kotarbińskiego. Wiedząc jednakże, że popi- 
sem tym nie zdołała wywrzeć zamierzonego efe- 
ktu, zerwała się na równe nogi, i zwróciwszy się 
z pałającym wzrokiem w stronę Czarnego Tuli 
pana, zawcłała: 

— Ha, kreolka ci pachnie, kreolka!... Pachną 
ci brazylijskie miliardy, hal... Ale poczekaj, 
znajdziesz mnie jeszcze na twej drodze!... Po- 
znasz, eo to obrazić kobietę, która godność swoją 
ceni. 

To rzekłszy, oparła się na ramieniu swej ad- 
wokatki, i wyszła z sali krokiem podciętego 
kwiatu, chwiejąc się na swej łodydze (powinno 
właściwie być „na swych łodygach,* bo jeżel: 
o nogi chodzi, to było ich dwie. Przypisek anali- 
zującego korektora). Za nią „powlókł się zapach* 
Lwowianki Ihnatowicza. (Styl pani Zapolskiej). 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


regens Bielenin: „O pomnożenia go- 
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VI. 


Sekcya sztuki. 
Referenci: 

1. Hr. Wojciech Dzieduszycki: „O stosunku 
sztuki do Kościoła w różnych epokach.* 

2. Dyrektor Wład. Łuszezkiewiez: „O kon- 

serwacyi i restauracyi zabytków sztuki ko- 

ścielnej.* 

3. X. kanonik Leśniak: „O zaspokojenia dzi- 
siejszych artystycznych potrzeb Kościoła.“ 

4. X. rektor prałat Dr Bąba: „O muzeach dye- 
cezalnych.* 

VIL 
Sekcya muzyki kościelnej. 
Referenci: 

1. Prof. Dr Franciszek Bylieki: „O potrzebie 
reformy muzyki po kościołach naszych wiej- 
skich.* 

VIII. 
Sekcya dziennikarstwa i pieśmiennictwa. 
Referenci: | 

X. Stanisław Nałęcz Korzeniowski: 

„O dziennikarstwie polskiem.* 

Koreferent: Dr Robert Czaykowski. 

Prof. Matusiak: „O piśmiennictwie ludo- 

wem.“ 

Dr Sternal: „O polskiej beletrystyce.“ 

Prof. Thullié: „O demoralizujących czynni- 

kach w naszem życiu umysłowem.* 


— 
. 
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Informacye. 


Bilet udziału w wiecu (na różowym kartonie), 
uprawniający do księgi pamiątkowej, która zawie: 
rać będzie wszystkie mowy, wygłoszone na uro- 
czystych zebraniach, po polsku i po rusku, refe- 
raty i przebieg dyskusyi w sekcyach, oraz nazwi 
ska wszystkich uczestników wiecu, kosztuje — 
ze względu na wielkie koszta urządzenia wiecu — 
3 złr. 

Bilet wstępu na posiedzenia sekcyj i uroczyste 
zebrania (na zielonym kartonie) kosztuje 1 złr. 

Bilety wstępu za darmo wydawane będą za 
zgłoszeniem do komitetu tylko osobom, nie mogą- 
cym zapłacić 1 złr. 

Bilety dla dam na krzesła numerowane w lo- 
żach w czasie uroczystych zebrań w sali „Sokoła“ 
wydawane będą na każde posiedzenie na innym 
papierze po 1 złr. 

Bilety dla dam na loże w sali Towarzystwa 
wzajemnych ubezpieczeń w czasie wspólnej uczty 
wydawane będą u wstępu na salę. 

Bilet na wspólną ucztę we czwartek wieczorem 
w sali Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń, ko- 
sztuje 3:50 złr. za wszystko. 

Bilet na wycieczkę do Wieliczki w piątek ko- 
sztuje 2 złr. 

Wstęp na towarzyskie zebrania: w parku miej- 
skim bra Jordana we wtorek wieczorem i w ogro- 
dzie Strzeleckim we środę wieczorem, jest wolny 
dla członków wiecu, za okazaniem biletu. 

Bilety należy mieć zawsze przy sobie. 

Sprzedaży biletów podjął się p. Wł. Fischer, 
linia A—B, w Krakowie. 

Od wtorku rana (4 lipca) sprzedawać się będą 
bilety w biurze informacyjnem wiecu w gimnazyum 
św. Anny. 

Bilety udziału i wstępu na zgromadzenia wiecu 
otrzymać mogą tylko osoby znane lub posiadające 
rekomendacye osób, znanych, mianowicie XX. pro 
boszczów swoich ił Towarzystw katolickich. 


Przewodniczący komisyj komitetu: 


Przewodniczący komisyi straży honorowej: p. 
inspektor Staszczyk. 

Przewodniczący komisyi uroczystości: p. prezes 
Ksawery Konopka. 

Przewodniczący komisyi kwaterunkowej: p. Dr 
Tadeusz Starzewski (Sławkowska, 4, II p.). 

Przewodniczący komisyi dekoracyjnej: p. radca 
W. Szpakowski. 

Biuro informacyjne: p. Drozdowski i p. 
Br. Ślaski (gimnazyum św. Anny i na dworcu) 


W Krakowie, dnia 1 lipca 1893 r. 
Komitet wykonawczy: 
Hr. Andrae Potocki, 


przewodniczący. 


Fundacya edukacyjna ś. p. Osławskiego. 


— 


Paryż 28 czerwca. 
Szanowna Redakcyo! 


Posyłam w streszezeniu postanowienia fundacyi 
edukacyjnej imienia Wiktora Osławskiego z pro- 
śbą o ogłoszenie ich w łamach swego dziennika, 
mając niepłonną nadzieję, że wszystkie dzienniki 
polskie ogłoszą poniższy komunikat. 

Jak wiadomo, zapisał $. p. Wiktor Osławski na 
fundacyę edukacyjną swego nazwiska 550.000 złr. 
w. a. w listach zastawnych galic. zakładu kredy- 
towego we Lwowie. Administracyę tego funduszu 
ma przejąć Wydział krajowy. Z procentów mają 
być rozdawane rocznie cztery stypendya, każde 
po 2.500 złr. w. a. Polakom, pragnącym kształcić 
się na profesorów Uniwersytetów polskich w Kra- 
kowie, we Lwowie, lub Szkoły politechnicznej we 
Lwowie. 

Rozdawnietwo stypendyów służyć ma komiteto- 
wi, złożonemu z 5 osób, t.j. z prezesa i sekreta- 
rza jeneralnego Akademii Umiejętności w Krako- 
wie, tadzież z każdorazowych rektorów Uniwersy- 
tetów w Krakowie i we Lwowie, i szkoły polite- 
chnicznej we Lwowie, albo z zastępców powyż- 
szych osób. 

Ubiegający się o stypendyum wykazać ma grun- 
towną znajomość języka polskiego, stopień nau- 
kowy, uzyskany na Uniwersytecie, lub politechni- 
ce w kraju, lub zagranicą, następnie ma wyka 
zać, że jest albo prywatnym docentem na Uni- 
wersytecie, albo nauczycielem, lub płatnym zastę- 
pcą nauczyciela w gimnazyum, albo w szkole re- 
alnej w kraju lub zagranicą. Wreszcie musi przed- 
łożyć program dalszego kształcenia swego, byle- 
by nie w tem mieście, gdzie pełni swoje obowią 
zki. Nauki teologiczne wyklucza fundator ze swo 
jej fundacyi. 

Na referentów podań zaprosić ma prezes Aka- 
demii profesorów tych przedmiotów, w których 
kandydat się kształci. 

Wypłata stypendyum ma nastąpić z góry na ca- 
ły rok, może być jednak temu samemu stypendy- 
ście nadane stypendyum na rok drugi i trzeci. 
Fundator przyznać chce nawet pierwszeństwo sty- 
peudystom, którzy stypendyum przedtem pobierali, 
byleby na to zasłużyli. Następnie przyznaje 
pierwszeństwo tym, których wykształcenie jest po- 
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żądane ze względu na katedrę wakującą, lub wa- 
kować mającą, wreszcie tym, którzy się poświę- 
cają studyom w naukach doświadczalnych, wyma- 
gających pracy w laboratoryach. Prace stypendy- 
stów, mających pobierać stypendyum na drugi 
lub trzeci rok, powinny być ogłoszone w pismach 
Akademii Umiejętności. 

Gdyby nie znalazło się odpowiedniego kan- 
dydata, suma  stypendyalna przyrasta do ka- 
pitału. 

Na druki, pisma tudzież na koszta podróży 
członków komitetu przeznacza fundator odsetki 
z 30.000 złr. 

Odsetki od 80.000 złr. przeznacza fundator na 
roczne zapomogi po 700 złr., najwyżej 900 złr. dla 
młodych wykształconych, którzy powracają do 
kraju, po zupełnem ukończeniu nauk i nie mogą 
znaleść natychmiast miejsca zarobkowego — ale 
najdłużej na dwa lata. 

Odsetki z reszty kapitału podzielone być mają 
na dwie równe części, z których jedna przezna- 
czoną będzie na laboratoryum Uniwersytetu Ja- 
giellońskiego, druga na laboratoryum: Uniwersy- 
tetu lwowskiego i to w następujących warun- 
kach: 

Kolejno w każdej z powyższych instytucyi o- 
trzymywać ma odsetki corocznie w roku 1 szym 
pracownia fizykalna, w 2-gim pracownia fizyolo- 
giczna, w 3-cim pracownia mineralogiczna i ge- 
ologiczna, w 4-tym pracownia botaniczna i zoolo- 
giczna, w 5tym pracownia chemiczna. Pieniądze 
przeznaczone są na prace w laboratoryach i na 
badania naukowe bądź to profesorów, bądź ucz- 
niów, na zakupno nowych przyrządów naukowych 
lub materyału niezbędnego do badania , aby mło- 
dzież miała większą sposobność do kształcenia 
się praktycznie na korzyść kraju i nauki. 

Pieniądze mają być wypłacane na ręce dyrek- 
tora pracowni, który niemi rozrządza dowolnie, 
ale składa Wydziałowi krajowemu rachunek. 

Przyrządy, zakupione za nie, stają się wła- 
snością pracowni, ale w inwentarzu ma być uwi- 
docznione, że zostały zakupione z fundacyi Wi- 
ktora Osławskiego. 

Gdyby postanowienia powyższej fundacyi nie 
były wykonane, fundator unieważnia fundacyę 
i cały kapitał przeznacza na dwie szkoły w ję- 
zyku polskim celem kształcenia nauczycieli 
dla szkół ludowych i oddaje na ten cel jednę po- 
łowę kapitału pod zarząd miasta Lwowa, drugą 
pod zarząd miasta Krakowa. 

Dr Zoll. 


Sprawy miejskie. 


Posiedzenie Rady miejskiej dnia 30 czerwca 1893. 
Przewodniczy p. prezydent Friedlein. 


Podano do wiadomości Rady treść pisma, w któ- |. 


rem Namiestnictwo domaga się, aby p. prezydent 
zarządził przeniesienie szkoły ludowej II (św. 
Barbary) z gmachu bursy przy Małym Rynku 
i postarał się o jej umieszczenie w innym bu- 
dynku. 

R. m. F. Jakubowski zwraca uwagę, iż jest 
to ważna kwestya prawna, gdyż rząd rości sobie 
niepodzielne prawo do budynku, w którym stale 
znajdowała pomieszczenie szkoła ludowa; z tych 
powodów wnosi o przekazanie pisma sekcyom 
prawniczej i szkolnej. — Przyjęto. 

Radca Magistratu p. Szymkiewiez, z powo- 
du ukończenia wyborów, przedłożył imieniem pre- 
zydyum następujący wniosek: „Przedłożone przez 
komisye wyborcze w myśl $ 40 statutu m. proto- 
kóły z dokonanych w dniach 19, 21, 23, 26 i 28 
czerwca 1893 r. wyborów 28 radców miejskich 
wraz z dowodami, do tego aktu się odnoszącemi, 
przekazuje się sekcyi prawniczej do dalszego po- 
stępowania w myśl $ 40 ustęp 10, 42 i 44 sta- 
tutu m., a mianowicie sprawdzania, ogłoszenia ich 
ukończenia, a wreszcie zawiadomienia wybra- 
nych.“ 

R. m. F. Jakubowski zwraca uwagę, iż Ra- 
da wybrała komisyę wyborczą, tej więc należy 
akta przekazać. 

Radca p. Szymkiewiez zaznacza, że idzie 
tu tylko o zewnętrzne zbadanie dokonanych wy- 
borów celem ogłoszenia nazwisk wybranych, a 
tego dokonuje sekcya prawnicza. Po zebraniu się 
nowej Rady akta przedłożone zostaną komisyi 
weryfikacyjnej celem ewentualnego potwierdzenia 
wybranych. i 

Po tem wyjaśnieniu Rada przyjęła wniosek pre- 
zydyum. $ 

Z porządku dziennego Rada przystąpiła do dal- 
szych rozpraw nad wnioskiem komisyi wodocią- 
gowej o udzielenie kredytu 4,000 złr. na przepro- 
wadzenie badań jakościowych wód wgłębnych 
w okolicy miasta Krakowa. Wniosek ten trakto- 
wanym już był na dwóch posiedzeniach. 

Obecnie zabiera głos r. m. Domański: Nie 
myśli on polemizować z wnioskiem o udzielenie 
4.000 złr.; jeżeli Rada chce, może pieniędzy 
udzielić, ale ta droga, jego zdaniem, nie do- 
prowadzi do celu. Już p. Chrzanowski zaznaczył, 
że nam nie przedłożono żadnego planu eo do 
przeprowadzenia badań; wstawiono kwotę dowol 
ną, tak, że nie wiadomo, na co owe 4.000 złr. 
użyte zostaną, tem więcej, że samo badanie che- 
miezne jakości wód nie może pouczyć o tem, czy 
woda do wodociągu jest przydatną. Do takiego 
zbadania potrzebnem jest pompowanie wody, Mow- 
ca stwierdza zaś na podstawie zdania geologów, 
że w pobliżu Krakowa dobra woda gruntowa jest, 
ale niema wody takiej do wodociągu. Przede- 
wszystkiem więc należy zapytać zawodowych 
znawców, np. p. Tietzego z Wiednia; możeby on 
wydał opinię: albo nie macie się czego spodzie- 
wać, albo w tych i tych punktach wody grunto- 
wej szukać należy. Ta opinia może nam posłużyć 
do uzasadnienia wobec władz konieczności wodo- 
ciągu regulickiego, jeżeli wód gruntowych dobrych 
w pasie fortecznym nie znajdziemy. Jeżeli Tietze 
powie, że woda gruntowa około Krakowa do wo- 
dociągu przydatna się znajduje, to mowca będzie 
się z tego cieszył. 

P. prezydent Szlachtowski zaznacza, że od 
samego początku należy do komisyi wodociągo- 
wej i zajmował się żywo jej pracami, dlatego 
pragnie objawić obecnie swoje zdanie, Mowca 
przechodzi zasadnicze zwroty w działalności ko- 
misyi aż do chwili, gdy p. inżynier Ingarden wy- 
stąpił ze swoją pracą przeciw Regulicom, a za 
wodociągiem z wód wgłębnych, a na tem samem 
stanowisku stanęło Towarzystwo techniczne. Te- 
chnicy wszakże poszli tu za daleko i wkroczyli 
w dziedzinę, należącą do lekarzy i geologów, a 
sprawa nie może być wyłącznie przez techników 
rozwiązaną. I tak co do stałości źródeł, nie mogą 
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przecież technicy czynić zarzutów geologom, a co 
do dobroci wody robić zarzutów lekarzom. Pp. te- 
chnicy oświadczają nam, że równie dobry pod 
względem hygienicznym, a znacznie tańszym może 
być wodociąg z wody gruntowej. Teoretycznie 
można twierdzić, że może być dobrym wodociąg 
z wody gruntowej, jeżeli niema źródlanej, ale pp. 
technicy nie wykazali nam tutaj, jak zamierzają 
rzecz traktować, czy mają zresztą taką znajomość 
przedmiotu, aby sami decydowali? Do podkomi- 
syi należą dyrektor szkoły przemysłowej, jej pro- 
fesorowie, technicy prywatni, technicy w służbie 
rządowej i jeden, mający do czynienia z robotami 
na Wiśle, ale żaden z nich w sprawie wodocią- 
gowej znawcą nie jest i głosu stanowczego, gdy 
idzie o wodociąg, zabierać nie może. Zresztą pp. 
technicy nie przedłożyli nam programu, jak rzecz tę 
prowadzić zamierzają. W takiej ważnej sprawie 
należy pytać o zdanie znaweów fachowych, którzy 
budowali wodociągi, a do takich należy np. p. 
Salbach. Mowca stawia też odpowiedni wniosek, 


celem zaproszenia fachowych znawców do wyda- - 


nia wskazówek i opinij. 

R.m. Bandrowski sądzi, że p. Szlachtowski 
ze swojego stanowiska dość dobrze rzecz ocenił, 
(r. m. Domański: bardzo dobrze!), ale w istocie 
tak nie jest. Istnieje bowiem osobny dział techni- 
ki wodociągowej, a komisya wodociągowa także 
nie myśli obchodzić się bez zdania znawców. Dla- 
tego mowea postawił wniosek o zaproszenie ko- 
misyi fizyograficznej, w której zasiada p. prof. Dr 
Szajnocha i inni geologowie, a to nie stoi na za- 
wadzie, by innych jeszcze geologów poprosić. 
Mowca sądzi, że wniosek p. Szlachtowskiego jest 
objęty jego wnioskiem. 

Po ponownych wyjaśnieniach p. prezydenta 
Szlachtowskiego, zabrał głos r. m. Rosenblatt 
i oświadcza, że zgadza się na przeprowadzenie 
badań dlatego tylko, by raz przecież wyjść z błę- 
dnego koła, Popiera mowca wniosek p. Szlach- 
towskiego z dodatkiem, by zapytać znawców co do 
sposobu, w jaki badania wód gruntowych prowa - 
dzone być mają, oraz co do miejsc, gdzie takie 
badania należy zarządzić. 

R. m. br. Wodzicki przyjmuje z radością 
każdą dochodzącą go wiadomość w sprawie wo- 
dociągowej, gdyż sprawę tę uważa za żywotną 
dla mieszkańców miasta pod zdrowotnym i ma- 
teryalnym względem. Kwota źżądana 4.000 złr. 
na badania jakościowe wód wgłębnych nie jest 
wielką, ale zachodzi pytanie, czy obliczono ją 
jako dostateczną i na jaki przeciąg czasu. Dla- 
czego nie postawiono 5 czy 10 tysięcy skoro nie 
wiemy, ile to badanie kosztować będzie. Mowca 
zapytuje więc, na jakiej podstawie komisya żąda 
4.000 złr. na badania i przez jaki czas badania 
za tę kwotę prowadzić można. Mowca przeciwny 
jest takiemu kredytowi, co z góry nie jest nale- 
życie uzasadniony, a godzi się na wnioski pp. 
Szlachtowskiego i Domańskiego. 

Po dalszych wyjaśnieniach r. m. Domańskiego, 
przemawia r. m. F. Jakubowski i ubolewa, że 
od początku sprawa wodociągowa prowadzona 
była i jest po dyletancku i dlatego niema dziś 
Rada zaufania. Obecnie po 20 latach istnienia 
komisyi pojawiają się wnioski, stawiające rzecz 
na samym początku, a wobec nich odzywają się 
głosy, że są to wnioski najlepsze, wnioski dążące 
do zaproszenia znawców, którzyby wskazali, czy 
i gdzie mamy szukać wody gruntowej. Rzecz ta 
powinna była być dawno załatwioną. 
ży inaczej postąpić — należy zaprosić znawców 
takich, co budowali lub budują wodociągi, przed- 
stawić im cały dotychczasowy stan sprawy i żą- 
dać od nich, aby na podstawie zebranych mate- 
ryałów i dat pokierowali sprawą wodociągu i 
wskazali, co dalej robić należy. Mowca stawia 
wniosek: „Wezwać znawców doświadczonych i 
według ich wskazówek czynić badania i żądać 
od nich wszechstronnych wskazówek celem naj- 
korzystniejszego zaopatrzenia Krakowa w wodę.* 

R. m. Jordan twierdzi, że sprawa wodocią- 
gowa była prowadzona nietylko po dyletancku, 
ale z uprzedzeniem i dotąd nie przeprowadzono 
zbadania wód gruntowych do użytku wodociągu. 
Zbadanie jest konieczne wobec faktu, iż Regulice 
dostarezałyby mało i drogiej wody. Tymczasem 
wodociąg musi dostarczać dużo, dobrej i taniej 
wody. Takiego wodociągu z Regalic mieć nie mo- 
żemy, dlatego należy zbadać wody gruntowe. Prze- 
dewszystkiem należy zbadać ich jakość i na to 
wystarczy kwota 4.000 złr.; gdy okaże się, że 
pod względem jakościowym nadają się one do 
wodociągu, wtedy przyjdzie komisya o dalszy kre- 
dyt na zbadanie ilości tej wody. Pokaże się zaś, 
że wody nie nadają się pod względem jakości, 
to ilości ich badać już nie trzeba. Mowca rzuca 
myśl, czyby już dzisiaj nie było wskazanem sta- 
rać się o zapewnienie sobie pewnej subwencyi ze 
strony rządu na budowę kanałów i wodociągu. 

Zabrał głos ostatni referent komisyi wodocią- 
gowej r. m. Rotter i w bardzo długiem prze- 
mówieniu wskazał, żę na zdaniu geologów bez- 
względnie polegać nie można; niema mniej ugrun- 
towanej nauki, jak geologia. Geolog Suess obliczył, 
że wodociąg alpejski da Wiedniowi 90 tysięcy m. 


O wody, tymczasem dał on tylko 13 tysięcy, więc 


Gai 


p. Suess 7 razy przeholował. Wykopanie kilku stu- 
dzien w celu zbadania wód więcej przyniesie po- 
znania istotnego stanu rzeczy, aniżeli napisanie 
rozprawy geologicznej. P. referent podaje w końcu 
cyfry z innych miast, wskazujące, ile tam ko- 
sztowało badanie wód gruntowych; na tej podsta- 
wie komisya żąda na badanie wód w Krakowie 
kwoty 4000 złr. P. referent ubolewa, iż wobec 
spóźnionej pory nie może tak rozwinąć swego wy- 
wodu, jak tego wymaga ważność sprawy, że nie 
może obronić zapatrywań komisyi i postawić rze- 
czy na stanowisku fachowem, z którego p. Do- 
mański usiłował ją zepchnąć, a w czem p. Szlach- 
towski tak dzielnie mu dopomagał i obydwaj się 
mylili. (P. Szlachtowski: A ja powiem, że pano- 
wie się mylą). P. referent prosi, aby Rada ze- 
zezwoliła na druk jego referatu. 

Po sprostowaniach faktycznych Rada uchwaliła 
wniosek r. m. Dra F. Jakubowskiego i na bada- 
nia przeznaczyła kwotę 4000 złr., oraz zgodziła 
się na wydrukowanie referatu p. Rottera. 

Na tem o godzinie 8'/, zakończono posiedzenie. 


KRONIKA. 


Kraków 1 lipca. 


— Uroczysty wieczór. Staraniem Czytelni polskiej 
katolickiej młodzieży w Krakowie, zostającej pod JS 


protektoratem J. Eminencyi X. kardynała Dunajew- 
skiego, odbędzie się ku uczszczeniu uczestników 
wiecu katolickiego we wtorek d. 4 b. m. o godzinie 


Dziś nale- 


LEWYM © 


8-mej wieczorem w sali Towarzystwa strzeleckiego 

uroczysty wieczór w połączeniu z przedstawieniem 

dramatycznem trzechaktowej tragedyi J. Korzeniow 
skiego Mnich. Muzyka Michała Świerzyńskiego. Ceny 

miejsc: krzesło pierwszorzędne 2 złr., drugorzędne 1 

złr., wstęp 50 et. Bilety można nabywać w księ 

garni Krzyżanowskiego, a w dniu przedstawienia przy 
wejściu na salę. 

—. Z Uniwersytetu. P. Józef Hermann Traum, 
rodem z Tarnowa, w Galicyi, otrzymał dziś na tu- 
tejszym Uniwersytecie stopień doktora praw. 

«- Konserwator zabytków przeszłości dla miasta 
Krakowa i powiatu krak. prof. Łepkowski, ze względu 
na nadwątlone zdrowie, pismem z dnia 22 czerwca 
b. r. mianował zastępcą swoim Dra Stanisława T om- 
kowicza, konserwatora dla okręgu krośnieńsko- 
sądeckiego i zawiadomił o tem władze miejscowe. 

, — Nadzwyczajne walne zgromadzenie „Związku 

literackiego“ odbędzie się w poniedziałek dnia 3 lipca 

b. r. o godz. 8 wieczorem w lokalu „Związka.* Na 

porządku dziennym będzie sprawa połączenia się 

z Kołem art. - lit, ewentualnie zmiana statutu. 

— Wystawa wieczorna w Sukiennicach będzie 
jutro otwartą. Przygrywać będzie, jak zwykle, mu- 
zyka 13 pułku. i j 

— Otrzymujemy następujące pismo: „Mam Za- 
szczyt zawiadomić szanowną publiczność, że budowa 
nowego teatru z dniem dzisiejszym dla zwiedzającej 
publiczności zamkniętą została. Robotnicy i służba 
otrzymała surowy zakaz wpuszczania do gmachu osób 
przy budowie nie zajętych. 

prof. Jan Zawiejski, i 
art. tech. kierownik i architekt teatru krakowskiego. 

Kraków 1 lipca 1893 r. dą) 

s — Odroczenie festynu. Proszeni jesteśmy o za- 

- mieszczenie wzmianki, że festyn, który odbyć się 

miał we czwartek w parku Dra Jordana na dochód 

krakowskiego Towarzystwa im. Tadeusza Kościnszki, 
odroczony być musiał z powodu niepogody. Termin 
urządzić się mającego festynu ogłosi komitet później. 

Nabyte już bilety ważne będą na przyszły festyn 

Tow. im. Tadensza Kościuszki. $ 

— P. Jan Ostrowski, nauczyciel seminaryum mę: 
skiego w Krakowie, złożył obecnie przed komisyą 
egzaminacyjną w Wiedniu egzamin na nauczyciela 
śpiewu i gry na skrzypcach. Jest to jeden z tych 
rzadkich u nas nauczycieli, którzy mogą poszczycić 
się świadectwem z egzaminu rządowego i to świade- 
ctwem tak wyśmienitem, jak to, które otrzymał. 

— Szpital Bonifratrów w Krakowie. Dom kra- 
kowski Braci Miłosierdzia ogłosił niedawno p. t. 
„Wykaz Chorych“ sprawozdatie szpitala swego za r. 
1892. Suche na pozór cyfry i daty statystyczne wy- 
mownie okazują dobroczynną w wysokim stopniu 
działalność tej instytucyi, której w wielkiej mierze 
Kraków zawdzięcza, iż cholera nie przybrała w roku 
przeszłym większych rozmiarów. Jak wiadomo zaraz 
z początkiem epidemii założonym tam „został szpital 
choleryczny, obsługiwany przez Braci z poświęce- 
niem na jakie tylko głęboka wiara i chrześcijańskie 
miłosierdzie zdobyć się może. Do oddziału tego przy- 
jęto ogółem 156 chorych z objawami podejrzanemi. 
Między niemi chorych istotnie na cholerę „azyatycką 
było 36, z których umarło 19. Oprócz nich umarło 
11 osób z pomiędzy podejrzanych o cholerę, a za- 
padłych w rzeczywistości na inne choroby. Tak mały 
stosunkowo procent śmiertelności przypisać trzeba 
troskliwej opiece i umiejętnemu sposobowi leczenia. 
Szczegółowemu opisowi tej metody poświęcony jest 
osobny dość obszerny i pouczający rozdział sprawo- 
zdania, Oprócz oddziału cholerycznego mieści się także 
w zakładzie Bonifratrów szpital ogólny, w którym 
w ciągu roku 1892 obsługiwano. cierpiących na ró- 
zne choroby osób 476. Do wykazu szpitalnego do 
dana jest część historyczna, w której przedstawiono 
mna podstawie aktów dzieje domu krakowskiego Bo- 
nifratrów, założonego jeszcze w r. 1609. 

Że wszechmiar tylko zalecić można każdemu przej- 
rzenie wspomnianego sprawozdania; wystarcza ono 
aby wykazać ogromną pożyteczność zakładu dla na- 

| -szego miasta i kraju, a Z pewnością zachęcić może do 
wspierania dobroczynnej pracy zakonników tak ma- 
teryalnie jak przez wstępowanie do ich zgromadze- 
nia. Rzecz bowiem dziwna, że zakon którego kilka 
domów w kraju naszym Z takim pożytkiem pracuje, 
złożony jest przeważnie jeżeli nie wyłącznie z po 
bratymeów naszych Czechów i Morawian, 

— Mianowania. I.wowski wyższy Sąd krajowy za- 
mianował auskultantami sądowymi praktykantów 8%- 
dowych: Dra Wolfa Rubinsteina , Tomasza Łobazie- 
wicza, Wincentego Eugeninsza dw. im. Danka i Au- 
gusta Jana dw. im. Giebułtowskiego, tudzież kandy- 
data adwokatury Dra Michała Korniekiego. 

Sąd krajowy karny w Krakowie zamianował Dra 
Stanisława Karpińskiego, asystenta Uniw. Jagiell., 
lekarzem sądowym. 

— Ze Lwowa donoszą: U Arcyksięstwa Leopol- 
dów Salwatorów odbyło się we środę śniadanie, w któ- 
rem, oprócz gospodarstwa, wzięli udział: JE. Wilhelm 


porucznik Hilbert bar. Lóhneysen, Albert hr. Cetner, 
Zygmunt Kozłowski, Oskar hr. Potocki, Jakób bar. 
Romaszkan, Juliusz Bielski, Stefan bar. Szembek, Sta 
nistaw hr. Siemieński Lewicki, starosta z Gródka Ro- 
man Mniszek - Tchorznicki, Michał hr. Baworowski, 
Tadeusz Starzyński, rotmistrz pozasłużbowy Stefan 
Trsay de Irsa, Mieczysław Zakrzewski, podpułkownik 


= į ochmietrz dworu Karol bar, Lazarini, rotmistrz Na- 
poleon Krahl. TAN 

U państwa Namiestnikowstwa Kazimierzów hr. Ba- 

denich odbył się przedwczoraj wieczorem obiad na 

Ng 22 nakryć, w którym, oprócz gospodarstwa i córki 


hrabianki Wandy Badeniauki, wzięli udział: hrabstwo 
H Romanowie Potoccy, pani Sobańska z córką; Stani- 
sławowie hr. Siemieńscy, Edwardowie hr. Chołoniew- 
scy, Cecylia hr. Badeniowa, jenerał-major Aleksander 
hr. Hibner z żoną, p. Smart, Juliusz Bielski, Juliusz 
Aleksander Bielski, hr. Michałowski, Oskar hr. Po- 
tocki, Stefan hr. Fredro, Dr Adam Fedorowicz, radea 
Namiestnictwa, Władysław hr. Stadnicki. 

— Wystawa krajowa. Sprawa kolei na plac wy- 
stawowy roztrząsaną była w tych dniach na spe- 
cyalnej konferencyi, na którą przybył umyślnie z Wie- 
dnia radca dworu Pischoff. Na placu wystawy oddziel- 
nego dworca stawiać się nie będzie ; natomiast ofia- 
rowano korzystniejsze, warunki transportowe dla wy- 
stawy i wystawców, przyczem należy podnieść goto- 
wość jeneralnej dyrekcyi kolei państwowej dla przed. 
sięwzięcia wystawowego, na każdym kroku okazy- 


waną. i 
Urbanowski, Romocki i Spółka, zaszczytnie znana 
firma poznańska osiła oddzielny pawilon na naszej 
wystawie, w którym ustawić chce gorzelnię w ruchn, 
o ile,na to: ulgi ze strony władz finansowych po- 
zwolą. „Na ostatniem posiedzeniu lwowskiej Rady 
miejskiej uchwalono zgodzić się na przedsięwzięcie 

łębokiego wiercenia* na placu wystawowym. Jestto 

ojekt sekcyi naftowej. Obecnie idzie o to tylko, 
| aby członkowie komisyi wystawowej porozumieli się 
CA 5 jak najszybciej w tej sprawie z członkami sekcyi na- 
| ftowej. „Głębokie wiercenie* jest przytrudną pracą 
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hr. Siemieński-Lewicki, Roman hr. Potodki, jenerał- || 


wszelkie papiery wartościowe, 
iczne i monety kupuje i 


zadaje. pod zajkozsyytiejscemiwernnka 


techniczną, której wydoskonalenie niejednokrotnie Po- 
lakom na wszechświatowych wystawach przyznano. 
Będzie ono miało cel użyteczny i rzeczą jest mo- 
żliwą, iż z kilkuset metrowej głębokości tryśnie stru- 
mień wody. Že cały ów niezwykle ciekawy proces 
stanie się rzetelną dla wystawy przynętą, wątpić 
chyba nie należy. 

Liczba pawilonów oddzielnych wzrasta z dniem 
każdym. Zarząd dóbr tarnowskich ks. marszałka San 
guszki zażądał 180 metrów kwadrat. placu na pawi- 
lon z drzewa leśnego, wewnątrz robotami stolarni 
parowej dekorowany. Dalej zgłosił pawilon własny 
p. Fedorowicz z Okna (projekt budowniczego Gorgo- 
lewskiego). Fabryka parowa dachówek żłobionych pa- 
tentowanych szwajcarskich w Niepołomicach zajmie 
64 metrów kwadrat. Wreszcie sekcya XXVI (sani- 
tarna) nosi się z zamiarem wzniesienia oddzielnego 
pawilonu dla zarządzeń sanitarnych. 

Na placu wystawowym rozpoczęto już roboty ka- 
nalizacyjne. Firma Zieleniewskiego zakłada stacyę 
wodną. Oddano plac pod budowę pawilonu rolnietwa 
(przedsiębiorca i architekt Bauer i Müller). Taż sama 
firma objęła pawilon szkolny. Rozpisano konkurs na 
„basztę wodną.* Baszta ta stanowić będzie jednę 
z ozdób wystawy; zbudowana z cegły i kamienia 
w stylu gotyckim, wysokości do 36 metrów, przed- 
stawi bastion średniowieczny. 

— Otrzymujemy następujące pismo z prośbą o 
umieszczenie: Do krytycznego wydania dzieł J. Sło- 
wackiego, które przygotowywuje Księgarnia Polska 
z objaśnieniami Dra Henryka Biegeleisena, poszukuje 
się rękopisów i informacyj o życiu i pismach poety. 
Każdą w tym względzie wiadomość prosi najuprzej: 
miej wydawca przysłać pod adresem Księgarni Pol- 
skiej we Lwowie (pl. Halicki, L. 14), która nabywa 
chętnie wszelkie rękopisy, odnoszące się do Słowa- 
ckiego. 

— Ślub. Onegdaj pobłogosławiony został w Kre- 
tyndze związek małżeński hr. Aleksandra Ostrowskie- 
go, syna hr. Tadeusza i Ludwiki z Kuczyńskich, 
z hrabianką Heleną Tyszkiewiczówną, córką Ś. p. 
Józefa i Zofii z Horwattów hr. Tyszkiewiczów. W uro- 
czystości ślubnej wziął udział bardzo liczny zastęp 
rodziny państwa młodych. 

— Zwolnienie żołnierzy od żniw. Dz. Poznań- 
ski pisze: Z oficyalnego źródła donoszą, że dowódcy 
pułków i batalionów otrzymali od ministerstwa wojny 
zlecenie, żeby o ile na to interesa służbowe pozwo- 
lą, zwalniali żołnierzy na czas żniw do domu dla 
udzielania pomocy rodzicom przy pracach żniwnych. 

— Wyścig dystansowy cyklistów pomiędzy Wie- 
dniem a Berlinem, w którym wzięło udział 117 współ- 
zawodników, zakończył się zwycięstwem Józefa Fi- 
schera z Monachium. Fischer przejechał przestrzeń 
pomiędzy obu stolicami, wynoszącą 582 kilometry, 
w 31 godzin. Opuścił on Wiedeń dnia 29 czerwca 
o godz. 6 min. 10 zrana, a przybył do Berlina na- 
stępnego dnia o godz. 1 min. 10 po południu. 

— „Warsz. Dniewn.* pisze, że w d. w 17-ym 
czerwa r. b., o godz. 1l w nocy, w mieszkaniu fa- 
brykanta Kunitzera nastąpił wybuch patronu dyna- 
mitowego, rzuconego przez kogoś z ulicy przez o 
twarte okno do garderoby. Kamienna mozajkowa po- 
sadzka i ściany pokoju są mocno uszkodzone. Na 
szczęście w chwili, kiedy nastąpiła eksplozya, któ- 
rej łoskot słyszeć się dał w bardzo znacznej odle- 
głości, w garderobie nie było nikogo i dzięki temu 
właśnie żadnego wypadku z ludźmi nie było. Opa- 
lone szczątki naboju zostały skrzętnie zebrane dla 
zbadania przez ekspertów składu i siły materyi wy- 
buchowej. Celem wyśledzenia winnego przedsięwzięto 
energiczne środki. s 

— Między Catullem Mendesem a współpracowni- 
kiem Gil Blasa Juliuszem Bois odbył się onegdaj 
pojedynek na pistolety. Mimo dwukrotnej wymiany 
kul, obaj przeciwnicy wyszli bez szwankii. Powodem 
pojedynku był artykuł p. Bois, krytykujący ostro 
ów odrębny rodzaj paryskiej literatury i poezyi, Wy- 
stępującej pod egidą p. Catulle Mendes. 

— Nekrologia. Walerya z Bukowieckich Motty, 
żona prof. Marcelego Motty'ego, zmarła w Poznaniu 
dnia 30 czerwca. A 

— Dnia 30 czerwca rano, po południu i wieczo- 
rem deszcz, grzmoty; termometr od -|-16*0 doszedł 
do +230 ©. Barometr z małym ruchem; o godz. 7 
rano dnia 1 lipca stan jego był 743:8 mm., termo- 
metru —-17:0 ©. Wiatr zachodni. 

W niedzielę dnia 2 lipca: Nawiedzenie N. Maryi 
Panny ; w poniedziałek dnia 3 b. m.: św. Alfreda 
i Anatolego bisk. 


Uroczyste wręczenie odznaczenia 
papieskiego. 


Dziś o godzinie 12 w południe w pałacu ksią- 
żęco-biskupim, w sali audyencyonalnej, odbyła się 
odniosła uroczystość wręczenia krzyża koman- 
dorskiego orderu św. Grzegorza dyrektorowi kra- 
kowskiej Kasy Oszczędności p. Franciszkowi 
Slękowi, który, obok wielu zasług obywatelskich, 
podniósł i doprowadził do skutku, za zgodą Wy. 
działa wielkiego, restauracyę cennej i drogiej na- 
rodowi kaplicy Zygmuntowskiej, funduszami tejże 
Kasy Oszczędności. 35 

W oznaczonej godzinie zebrali się w salach 
pierwszego piętra pałacu biskupiego: p. dyrektor 
Franciszek Slęk z małżonką i trzema synami: 
Franciszkiem, Stefanem i Włodzimierzem, dalej 
in gremio kapituła katedralna krakowska w uro: 
czystych strojach, oraz prałat kościoła N. Maryi 
Panny X. Krzemieński, jako proboszez parafii, do 
której odznaczony należy. Dalej przybyli: prezy- 
dent miasta p. Friedlein wraz z licznem gronem 
członków Wielkiego Wydziału kasy, p. delegat 
Laskowski, dyrektor policyi radca rządowy Dr 
Korotkiewicz, oraz grono urzędników Kasy Oszezę- 
dności. j ć 

Na zaproszenie X. szambelana i kanclerza kon 
systorza Anatola Nowaka, przeszli zebrani do sali 
audyencyonalnej i tu, gdy wszyscy zajęli miejsca, 
wszedł Jego Fminencya Najprzewielebniejszy X. 
Kardynał Dunajewski w towarzystwie X. kan- 
clerza Nowaka i po powitaniu p. Slęka, oraz jego 
rodziny, przemówił obszerniej, a główniejsze my- 
šli pięknej jego mowy są następujące; | 

Akt, którego mam dokonać za chwilę z pole- 
cenia Ojca św., napełnia serce moje, jako paste- 
rza dyeceżyi, wielką radością, dlatego do uczest- 
niczenia w akcie tym zaprosiłem Przewielebną Kapi- 
tułę katedralną, oraz zebrane tu osoby, Ma to być 
akt wyrażenia uznania dla pracy cichej, ukrytej 
prawie, ale w skutkach swych wydatnej bardzo i 
TE e dajacej fundamentalne podwaliny dla 
dobra społeczeństwa. Minęły czasy walki i boha- 
terskich zapasów na polach bitew w obronie praw 
Kościoła i Ojczyzny, ‚choćby od tego dzisiaj ża- 
den z nas zapewne się nie usunął; dziś ten ma 
największą zasługę, kto bez rozgłosu, pracą spo- 
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CZAS z Niedzieli 2 Lipca 1893. 
kojną a wytrwałą zdobywać potrafi, jakie się tyl- 
ko da, dla narodu korzyści. 

Jest w murach naszego miasta instytucya, Ka- 
sa Oszczędności krakowska, która umie skutecznie 
tak cicho pracować, a owoce tej pracy wychodzą 
nietylko na jej własny pożytek, ale również na 
pożytek naszego miasta i kraju. Zasługą to oczy: 
wiście jest kierowników instytucyi, a w szczegól- 
ności p. dyrektora Franciszka Slęka. 

Dale; zaznaczył dostojny Arcypasterz, że da 
wniej, za czasów wielkich jego po rzedników, va 
czasów świetności i chwały Stolicy krakow kiej 
b;sku iej; pasterze tej dyecezyi roz rządzali vie- 
tylko znaczoemi funduszami, któreby pozwalały 
im, gdyby tego zaszła potrzeba, własnemi środ- 
kami dźwigać katedrę z grożącego u, adku, ale 
nadto wpływ ich w społeczeństwie, zarówno 
u tr nu, jak wśród szerokich warstw, był tak sil- 
ny, iż głos ich, gdyby szło o tę świątynię, nie 
przebrzmiałby bez skutku. Dziś atoli, gdy du*ho- 
wieństwo pozbawione jest takiego wpływu i zna- 
czeria, gdy ioniekąd jest z właściwych dla nie 
go stanowisk usuwane, nie miałem odwagi sam 
jeden wziąść na swe barki tej sprawy restaura- 
cyi katedry, nie będąc pewnym p: słuchu. 

Gdy atoli p. dyrektor Slęk podniósł myśl tak 
gruntownego zrestaurowania kaplicy Zygmuntów, 
perły katedry wawelskiej, drogiej. całemu naro- 
dowi, radość i. otucha wstąpiła w serce moje, a 
wyrazem jej było przedstawienie tego pięknego 
czynu Głowie Kościoła katolickiego, Ojcu św. 
Leonowi XIII, który chcąc i od siebie zaznaczyć 
swą przychylność dla dzieła i tegoż inicyatora, 
wystosował breve, nadające p. dyrektorowi Frau- 
ciszkowi Slękowi krzyż komandorski orderu św. 
Grzegorza. 

Tu, z polecenia Jego Kminencyi, odczytał X 
kanclerz Anatol Nowak odnośne breve, poczem JE. 
X. Kardynał zawiesił zaszczytną odznakę na pier- 
siach p. dyrektora Slęka. 

Rozrzewniony, drżącemi ze wzruszenia słowy, 
podziękował p. dyrektor Slęk za ten zaszczyt, 
następującemi słowy: 

Eminencyo! Uczucie najgłębszej wdzięczności 
dla Jego Świątobliwości Ojea Świętego, Leona XIII, 
zą tak zaszczytną odznakę, jaką mi w swej nieo- 
cenionej dobroci przeznaczyć raczył, i Tobie, Emi- 
nencyo, za to, że byłeś najłaskawsżym ,rzeczni- 
kiem skromnych moich zasług u Tronu SS. Apo- 
stołów, ani na chwilę nie pozwala mi zapomnieć, 
że niespodziewana a tak wysoka nagroda, jaka 
na mnie spada, jest zaledwie w części moją wła- 
snością. 

dminencyo! Skoro tylko zasiadłeś na stolicy 
świętych i wielkich mężów narodu, na stolicy 
Szezepanowskich i Kadłubków, Oleśnickich, Ma- 
ciejowskich i Woroniczów, obok płodnej w owoce 
pracy dla dobra Kościoła i powierzonego Ci ludu, 
poświęciłeś niemało czasu, pracy i trudów, aby 
podnieść prastarą stolicę biskupią, która przez 
dziewięć wieków była silną strażnicą Kościoła 
i wielką chlabą narodu. Wśród tej pracy i za- 
biegów, troskliwe Twe oko ujrzało, że w staro- 
żytnej Katedrze Wawelskiej, świadku najpiękniej- 
szych tryumfów, Kościoła i narodu, przechowaw 
czyni relikwij Świętych, pomników i grobów kró- 
lewskich, najwspanialszej skarbnicy pamiątek na- 
rodowych, bieg czasu poważne poczynił wyłomy. 
I zdjęła najzaeniejsze Twe serce obawa o dalszy 
los świątyni i odezwełeś się do ogółu polskiego, 
do wiernego Ci ludu, aby tę arkę przymierza: 
Kościoła z narodem, przywrócił do dawnego jej 
blasku i majestatu. W tem vała moja zasługa, że 
byłem jednym z tych, co usłachali Twego głosu, 
Eminencyo! Jako naczelnik Instytueyi, która do- 
browolnie przyjęła na siebie niesienie czynnej 
pomocy sprawom dobra publicznego, poczułem się 
do obowiązku, aby na uczezenie 25 letniego istnie- 
nia Kasy Oszezędności m. Krakowa, przedstawić 
wielkiemu Wydziałowi wniosek odnowienia wspa- 
niałej a biegiem czasu bardzo uszkodzonej ka- 
plicy Zygmuntowskiej kosztem tej Instytucyi. 
Wielki Wydział — z chlubą to podnieść muszę R 
jednogłośnie, bez względu na różnicę wyznań i 
przekonań, przyjął mój wniosek i oto powraca 
do dawnej świetności najwspanialszy zabytek re- 
nesansu w środkowej Europie, dzieło powstałe za 
czasów największej potęgi narodu, kiedy to Orzeł 
i Pogoń budziły szacunek na Zachodzie, a trwogą 
przejmowały na pół dzikie narody i plemiona 
Północy i Wschodu. ; 

To ziarno z Twego posiewu, Eminencyo! Tyś 
dał ogólną inieyatywę — Kasa Oszczędności do- 
starczyła funduszów, ja byłem tylko skromnym 
pośrednikiem. Więc kiedy za te skromne moje 
zasługi tak wielka na mnie spada nagroda, nie- 
chaj mi będzie wolno prosić Cię, Eminencyo, abyś 
raczył przyjąć w imieniu św. Stolicy Apostolskiej, 
którą tu reprezentujesz, wyrazy najgłębszej czci 
i wdzięczności, jaką mieć winien syn dla Matki, 
darzącej go łaskami. 42; 

Wdzięczność moją dla Ciebie, Emineneyo, wy- 
rażę życzeniem: obyś dożył tej chwili, kiedy cała 
katedra na Wawelu za łaską Bożą, a Twojem 


staraniem, zrzuci z siebie omszoną swoją szatę, |. 


a swym nowym blaskiem przepowiadać będzie 
niejako narodowi, że i on z prochu wiekowego 
się otrząśnie i do dawnej powróci świetności. 
Dzięki i Tobie, Przewielebna Kapituło, że raczy- 
łaś wziąć udział w chwili tak dla mnie uroczy- 
stej. Nazywano Ciebie: seminarium episcoporum, 
z Ciebie wychodzili „ojeowie narodu, moderatory 
i powiernicy królów naszych, senatory mądre, 
kanelerze wielcy.“ Ta dostojność Twoja, to jeden 
więcej tytuł do mojej wdzięczności. ; 

Raczyłeś do mnie przemówić, Eminencyo, ła- 
skawemi słowy; oto jeszęze jednę wielką zanoszę 
prośbę: chciej dopełnić tęj łaski i racz udzielić 
swego pasterskiego błogosławieństwa. 

Pomny bowiem jestem słów Psalmisty Pańskiego: 
Si Deus non aedificat domum, in vanum laborare, 
qui aedificant eam — próżna i daremna byłaby 
praca, gdyby nie pomoc it błogosławieństwo 
z nieba. i Y 

Błogosław zatem instytucyi i całemu Zarzą- 
dowi, aby, krocząc wytkniętą drogą, mógł nie- 
jedno jeszcze dzieło podnieść dla dobra ludzkości. 

Błogosław nam wszystkim pracownikom i na- 
szym rodzinom! Błogosław wreszcie tym wszyst- 
kim, których dobra wola przeważnie przyczyniła 
się do podjęcia dzieła, za pośrednictwo w którem 
Ojciec święty w swej nieocenionej miłości tak so- 
wicie i hojnie mnie wynagrodził, 

Na wyrażoną powyżej prośbę oświadczył X. Kar- 
dynał, iż największem szczęściem dla biskupa jest 
udzielać błogosławieństwa, a komużby je chętniej 
udzielił, jak nie tej instytucyj, jej naczelnikowi i 
jego zacnej rodzinie. Udzielił też X. Kardynał 
p. Slękowi, jego rodzinie i wszystkim zebranym, 


błogosławieństwa arcypasterskiego, które, klęcząc |w Wiedniu I. Operngasse 16 i Vóslau-Gainfahrn. 


przyjęli. 


Kantor wymiany filii e, k. uprz. gal. Banku hipote 
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Wszyscy obeeni pospieszyli następnie wypowie 
dzieć swe serdeczne życzenia tak p. Slękowi, jak 
jego rodzinie, a pewni jesteśmy, że te życzenia 
podziela szeroki ogół obywateli naszego miasta, 
znających i zbliska mogących ocenić działalność 
p. Slęka, jako dyrektora Kasy i obywatela, pra 
cującego na każdym kroku dla dobra i rozwoju 
miasta. 


Telegramy biura koresp. 


Wieden 1 lipca. Wiener Ztg ogłasza: Cesarz 
nadał starostom powiatowym : Juliuszowi Prokop- 
ezycowi we Lwowie, Drowi Stanisławowi D u- 
najewskiemu w Wadowi'ach, Sewerynowi 
Bańkowskiemu w Kołomyi, Józefowi Lani- 
kiewiczowi w Żółkwi i Dyonizemu Zaw adz- 


kiemu w Sokalu tytuł i charakter radców Na-| 


miestnictwa z uwolnieniem od taksy. 

Sekretarz adjunkt Rady trybunału administra 
cyjnego Wiktor Tustanowski i wicesekretarz 
ministeryalny w ministerstwie skarbu Ignacy 
Dembowski, zostali mianowani starostami po- 
wiatowymi w Galicyi. 

Wieceń 1 lipca. Wiener Ztg ogłasza rozpo- 
rządzenie ministerstwa sprawiedliwości i finansów, 
zawierające przepisy co do deponowania papie 
rów wartościowych w banku austro - węgierskim, 
zamiast składania ich w depozycie sądowym. 

Dzienniki tutejsze donoszą, że książę Alfred 
Windischgrätz, wice-prezydent Izby panów i pre 
zydent ostatniej delegacyi austryackiej, mianowa- 
ny został tajnym radcą. 

Wiedeń 1 lipca. Nieustająca komisya podat- 
kowa odroczyła swoje r osiedzenia. Dalsze obrady 
rozpoczną się prawdopodobnie bezprśrednio przed 
sesyą parlamentarną. Minister skarbu, dziękując 
komisyi za dotychczasową działalność, oświadczył, 
że prace komisyi p sunęły naprzód i zapewn ły 
przeprowadzenie reformy podatkowej. 

Wiedeń | lipca. Cesarzowa wyjechała wczo- 
raj wieczorem do Gastein na jednotygodnicwy po- 
byt. Cesarz wyjeżdża jutro na ośm dni również 
do Gastein, poczem uda się do Ischl, gdzie z po 
czątkiem przyszłego tygodnia przybędzie arcy- 
księżna Marya Walerya. 

Wi.deńn |1-go lipca. Ambasador angielski 
sir Paget wyjechał dziś rano wraz z żoną do 
D ezna. Na dworzec kolei przybyli, dla pożegna- 
nia się, ministrowie: Kalnoky i Kallay, wielk 
mistrz ceremonii ks. H henl he, wielki koninszy 
Secsen, ambaszdorowie Decrais i Zia bey, oraz 
wielu innych członków ciała dyplomatyczrego, 
dalej cały personal angielskiej ambasady i liczne 
grono dam ze świata arystokratycznego. Pożegna- 
nie było bardzo serdeczne. Ks. Hohenlohe wrę- 
czył lady Paget przepyszny bukiet, a hr. Kal 
nky pozostał w wagonie salonowym aż do odej- 
ścia pociągu. 

Poczdam 1 linca. Cesarz powrócił tu wczo- 
raj po południu z Kiel. 

Strasburg 2 lipca. Burmistrz miasta Schled- 
stattu, Spies, zawieszony został w urzędowaniu. 

Paryż 1 lipca. Izba odrzuciła na wczorajszem 
posiedzeniu kilka wniosków , żądających zniesie- 
nia cła dowozowego na kukurudzę, owies i ję 
czmień. 

Senat uchwalił projekt ustawy w sprawie ceł 
naftowych, jakoteż przyjętą onegdaj przez Izbę 
francusko-rosyjską konwencyę handlową. 

Paryż 1 lipca. Robert Sagno uwolniony zo- 
stał z aresztu za złożeniem kaucyi 20.000 marek. 
(Tenor Sagno aresztowany został onegdaj w Frank- 
furcie nad Menem na żądanie berlińskiego sądu 
z powodu przesłania do medyolańskiego Corriere 
della Sera depeszy, ubliżającej znanemu impresa 
rio Diirerowi. Telegram ów podpisany, był nazwi- 
skiem stałego berlińskiego korespondenta tegoż 
dziennika, obecnie zatem Sagno oskarżony jest o 
sfałszowanie dokumentu. Przyp. Red.). 

Rzym 1 lipca. Ojciec św. przyjął wezoraj de- 
putacyę, złożoną z blisko 80 biskupów, księży i 
seminarzystów ze Wschodu. Odpowiadając na 
adres sydońskiego biskupa Haggiata, oświadczył 
Papież, że cieszy się, iż może powitać duchowień- 
stwo wschodnie po szczęśliwem ukończeniu obrad 
na jerozolimskim synodzie. Zawsze otaczałem — 
mówił Ojciec św. — szczególną pieczołowitością 
Kościół wschodni i pragnę najgoręcej, aby Ko- 
ściół ten zajaśniał blaskiem dawnej świetności, 
pozyskawszy napowrót rozproszonych dziś i utra- 
conych synów. 

Rzym | lipca. Na wczorajszem posiedzeniu 
senatu, w ciągu dyskusyi nad budżetem minister 
stwa wojny, oświadczył minister spraw zagrani- 
cznych w odpowiedzi na odnośną jnterpelacyę, że 
aby ocenić starania Włoch około podnoszenia siły 
wojennej, nie należy zapominać, iż Włochy: dbać 
muszą nadto o utrzymanie marynarki. Mowca nie 
wierzy w możliwość podwyższenia wydatków woj- 
skowych wobec ekonomicznego i finansowego: po- 
łożenia Włoch i sądzi, że nikt za granicą nie bę- 
dzie z tego powodu robił jakichkolwiek uwag. 
Rzym | lipca. Senat uchwalił 94 głosami prze- 
ciw 93 ustawę pensyjną. 

Były poseł włoski w Rio de Janeiro, Riva 
mianowany został dyplomatycznym ajentem i je- 
neralnym konsulem w Zofiii. 

Londyn 1 lipca. Izba niższa, po odrzuceniu 
licznych poprawek, uchwaliła 299 głosami przeciw 
267 wniesioną przez Gladstone a rezolucyę w spra- 
wie dyskusyi nad bilem hom rule. 
si Londyn l-;o lipca. Przybyli tu królestwo 

uńs:y. 

Londyn 1 lipca. Przybył tu carewicz. 

Nowy Jork 1 |pca. Times. otrzymuje de 
peszę z Denwer-C ty, że właściciele mia sr. bra, 
oraz dyrektorowie wszystk'ch min państwowy h 
w -Colorado postanowili wstrzymać rob ty w ko- 
palniach. Tizydzieści tysięcy robotników jest po 
zbawionych zajęcia, . 

New-York-Herald donosi z Valparaiso, że z po- 
wodu spadku een srebra zamknięte będą wszyst- 
kie miny srebra, z wyjątkiem prawdopodobnie 
min Haanacha. 

Waszyngton 1 lipca. Kongres zwołavy bę- 
dzie w dniu 7 sierpnia na nadzwyczajną sesyę. 


NADESŁANE. 
(Artykuły w dziale tym nie pochodzą od Redakcyj). 


Wodolecznica 
WVoósiau-Gainfahrm. 


Lekarski kierownik i właściciel Dr T. Friedmann 
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w Krakowie, Rynek, L. 30 a 
Zlecenia z prowincyi uskutecznia sią 


Konwersye 


4'/,%, Listów zastawnych galic. To- i 
warzystwa Kredyt. ziemskiego 
na 
4 Listy Zastiawne 


przeprowadza 


już od dnia 1 Lipca b. r. 
PTL 

c. k. uprzyw. Galicyjskiego Akcyjnego 
Banku Hipotecznego 


w Krakowie. (1506 1-) 


żącym tygodnia ponownego awansu kurso, co tlu- 


maczy się zwiększonym popytem kapitału, poszu- E5. 
kującego lokacyi ze względu na wypła f Sei 
lipcowego. Ponieważ w pierwszych dniach lipea 
jeszcze bardziej rozwinie się potrzeba lokacyi, 
przeto jest na widoku dalsze podniesienie się 


kursu tych obligacyj. Przy większych wypłatach 
kuponów okazuje się zawsze więcej wzmagająca 4 
się potrzeba wyżej odsetkowanych papierów ce- 

lem poprawienia przeciętnej rentowności lokacyj. | 
Obecnie więc najsposobniejsza pora do zakupna 
bułgarskich obligacyj. (802) 


Dom bankowy 


Alberta Mendelsburga 


w Krakowie (1507 1-) 
jako ustanowione miejsce konwersyjne, usku- 
tecznia już konwersyę 
R/ na 4, Listy zastawne 

gal. Tow. Kred. Ziem. 
przez natychmiastowe ostemplowanie sztuk 
bez ich zatrzymania i dopłatę w gotówce 


i złr. 75 et. za każde 100 złr., bez po- « 
trącenia jakichkolwiek kosztów. 


; 


airiai esiaine | | 
W Zakopanem iA 


zamieszkali dwaj doświadczeni A> 

nauczyciele (48129) | 

celem zajęcia się młodzieżą, która potrzebuje stal- 

szego pobytu w tej klimatycznej stacyi. — Adre- 

su udzieli Dr Smorągiewicz, lekarz klimatyczny 

w Zakopanem — lub w Krakowie W. X. Stani- 
sław Załęski, Plac Maryacki L. 7. 


> 


W chorobach nerek i pęcherza, piasku moczowego 
i w gośćcu, nieżytach przyrządów oddechowy 
i trawienia p lecają lekarskie powagi z rajlepszyi 


skutkiem zdrój lithionowy 


Salvator 


Skutek moczopędny! 
Przyjemny smak! Lekka strawność! 
Də nabycia w bandlach wód mineralaych lab x. 
w Dyrekcyi zdrojów Salvator w Preszowie. 
(499 17 20) "HG 


Waldheima wydanie urzędow: ii 

Der Conducteur. krmom Tiniec. marea pia 

danie z kraj. rozkł dami iazdy. Cena 30 :t. — Wielkie Fa 
wydanie z ilustr. przewodniaiem na ko'ejach i plan. Wie- 

dnia, Pragi i Buda Pesztu, cena K© ct., pocztą 6@ ct. 

(1825 1-2) katt, 


Rynek główny L. 9, 
poleca swoje składy i wystawę na I. piętrze. — 
4 


Bay rum i woda chinowa na włosy. 
Elastyka na podwiązki. 
Bawełna i koronki D. M. C. 


| zn 


Dr Stefan Skrzyński, 
ordynuje jak dawniej w bieżącym sezonie 
w Cieplicach Czeskich (Schoenau - Teplitz) 

w domu „Villa-Polonia.* 
(825 11-) 
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Ociemniały pedagog W. ? 
znany dobrze w Krakowie, znajdujący się ze swoją 
rodziną w opłakanem położeniu i prawdziwej n 
dzy, zwraca się do Sz. Publiczności, a szczególsłe i 
do:byłych kolegów o łaskawe nadesłanie jakiego- 
kolwiek datku pieniężnego. — Oferty na ten cel - 
przyjmie i doręczy jemu Administracya Czasu. 
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4 CZAS z Niedzieli 2 Lipca 1898. 


zalicyjskie akcyjne Towarzystwo Handlowe 


we LWOW HEIE przy ulicy Jagiellońskiej pod Nr. 3, 


POLECA P. T. ROLNIKOM: 


EE MASZYNY ROLNICZE 7% 


z pierwszorzędnych specyalnych fabryk, według 
najnowszych i najpraktyczniejszych systemów wy- 
doskonalone, jakoto: 

Grabie konne; siewniki rzędowe Melichara, Saxonia, Pannonia; siewniki do nawozów 
sztucznych nadzwyczaj pojedyncze, a doskonale funkcyonujące; obgartywacze i ple- 
wniki do roślin okopowych ; słynne pługi Eberhardta; lokomobile; młocarnie parowe 


SPOŁKA HANDLOWA w ZAKOPANEM 


Stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną poręką, 
poleca: 
wszelkie towary kolonialne i spożywcze; wina, rumy, likiery, rosolisy i piwo. 
Poreelanę, szkło, naczynia kuchenne blaszane i żelazne. Materyały pisemne, 
przybory do szycia, toaletowe i galanteryjne. Bieliznę białą, włóczkową i prof. 
Dra Jaegera. Wszelkie wyroby w zakres handlu żelaznego wchodzące. Wyroby 
koszykarskie, płótna krajowe i bieliznę stołową. (1394-5-20) 


Skład serdaków własnego wyrobu. 


Wielki skład wyrobów drzewnych, rzeźbionych według wzorów Wgo 
Stanisława Witkiewicza. 
Spółka Handlowa zaopatrzona jest we wszelkiego rodzaju towary potrzebne tak 
dla ludności miejscowej jak i dla przybywających na sezon gości. 


Lwowska Fabryka Asfaltu 


i TEKTUR ulepszonych ogniotrwałych 


. i 

S. Szeligi-Łyszkiewicza, inżyniera 

we LWOWIE, przy ul. Korytnej pod Nr. 13, poleca | 
i 


Asfaltową masę elastyczną do fundamentów 


dla izolowania wilgoci kładzioną na mury w gorącym stanie, jedyny dziś pewny ; 
środek izolnjący wilgoć; Í 


TEKTURE ulepszona ogniotrwałą 


do krycia dachów wysokich gatunków, 
rola 10 metrów [] od złr. 2 do złr. 3:50; 


ASFALTOWE ELASTYCZNE PŁYTY IZOLACYJNE, 
LAK ASFALTOWY SWIECĄCY DO KONSERWACYI 


i kieratowe; prasy Blunta do konserwowania zielonej paszy na zimę; sieczkarnie, 


z renomowanych fabryk, dających zupełną gwarancyę tak co do składników chemi- 


sortowniki, tryeury, brony do łąk itd. 


Nawozy sziuczne 


cznych, jak i co do ich skuteczności agronomicznej, a mianowicie: 


dachów tekturowych i żvlaza; 1119-24-100) 
DSG" SMOŁĘ angielską bezwodną. "Gg 


Osusza asfaltem jako jedynym środkiem znanym dotąd w budownictwie 


najbardziej 
zawilgocone sciany w mieszkaniach. 
Niszczy zastarzały grzybek drzewny. 


ZASTĘPUJE MACHINY PAROWE | 


bez urządzania kotłów, bez niemił. dymu, bez pilnowania, 
H bezpieczny, bez hałasu, znacznie mniejsze koszta ruchu 


ae OTTO NOWY MOTOR GAZOWY 


e C i leżący, dla elektrycznych lamp 
„mę stojący żarzących, także dwucytindrowy 


Fabryka wykonywa w całym kraju swoimi ludźmi pokrycia dachowe tekturowe i oraz 
reparacye tychże. Metr [] po 50 do 75 ct. Hbługoletnią trwałość poręcza się. 


NRN EO" E SA 
SKŁAD MEBLI | LUSTER 


Mendla Pama w Krakowie, o sile tz do 100 koni. 
Rynek Nr. 12, FABRYKA MOTORÓW GAZOWYCH 
poleca się Szan. Publiczności w celu zakupienia | LANGEN & WOLF w Wiedniu, X., Laxenburgerstrasse 53. 
i wypożyczania mebli po nader umiarkowanych 
cenach, również podejmuje się wszelkich urządzen 
apartamentów od najwykwintniejszych do zupełnie 
skromnych. (878 13-52) 


superfosfat z kości, mączkę kościaną roztworzoną kwasem siarkowym, mączkę 
parzoną niewyklejaną, guanosuperfosfat, spodium superfosfat, mączkę (żużle) Tho- 
masa, kainit z Kałusza. 

Uwa a Wobee nader rozpowszechnionego fałszowania sztucznych nawozów 

2 * utrzymuje gal. akc. Towarzystwo Handlowe stosunki tylko z fabry- 
kami znanemi ze swej sumienności, a oprócz tego rozciąga jeszcze nad niemi i na 
ich żądanie nader skrupulatną kontrolę. — Osobliwszą uwagę zwracamy na żużle 
Thomasa, których fałszowanie doszło już do takiej doskonałości, że nawet „analiza 
chemiczna, zresztą przy innych nawozach sztucznych decydująca i chroniącą od 
oszukaństwa, staje się bezsilną niemal, gdyż żużle fałszowane koprolitami lub fosfo- 
rytami zawierają wprawdzie kwas fosforowy, dający się analitycznie skonstatować, ale 
w formie takiej, że takowy nie da się zupełuie roślinom asymilować i niema żadnej 
wartości agronomicznej. Gal. akc. Tow. Handlowe zakupiwszy znaczną ilość żużli Tho- 
masa od jedynej i słynnej fabryki austryackiej, poleca takowe najsumienniej z wszelką 
gwarancyą ilości i jakości składoików chemicznych. Ponieważ żużle przecho- 
wują się długi czas bez najmniejszej straty (chociaż pora ich użycia jest 6 - 8 ty- 
godni przed siejbą oziminy), przeto pożądane są wczesne zamówienia. (1488-3 18) 


1103 14 


14 
b é 
Wodolecznica w Ischl (Kaltenbach) 
w e e a A, 
w najpiękniejszem położeniu tuż pod lasem, przez dodane budowle znacznie rozszerzona, posiada 
 ARZZZKZZKTEZZZE ZKZ ZKKKZAZAJ 80 pokoi, wielką jadalnię z obszer sym tar: sem, s»lon fortepianowy, bilardowy i dla pań, pawilon 
4 £ na śniadania, 180 m. długi kryty chodnik, miejsce də pry w lawn-tennis i krokieta, 2 kręgielnie 
Wyroby krajowe płócienne 


Pierwszego Towarzystwa tkackiego 


Mięsienie, szwedzka gimnastyka lecznicza, leczenie dyetetyczne 
W KROSNIE. 


i terenowe, kąpiele elektryczne i solankowe. (305-11-12) 
Ceny przy znakomitym wikcie bardzo przystępne, na wiosnę i w jesieni jeszcze bardziej zniżone. 
Towary te wyrabiane z najlepszego materyału 
i bez żadnych dodatków chemiczoych blicho- 


Wyjaśnienia i p.ospekta wysyłają najchętniej właściciele i lekarscy kierownicy: 
wane, przez co samo są nadzwyczaj trwałe. 


Dr. Alfred Winternitz. Dr. Henryk Hertzka. 
Ceny według oryginal. cennika fabrycznego 


a e F. ZMMETMANN & C0, £$ 


broci i piękności tych towarów są nadzwyczaj 
przystęp. i ktokolwiek nabywa sztukę towarn, zz 
tak co do ceny jakoteż i gatunku zadowolon wz 
Ma 5 7 HKN SPECYALNA FABRYKA 
=Y- machin do drylowania, 
GRĄ w PRUSACH, 


będzie. Ma wyłącznie na składzie 
handel płócien i bielizny gotowej 
MACHIN | PRZYRZĄDÓW 
dla uprawy buraków cukr. 


M. BEYER i SPÓLKA 


w KRAKOWIE, Sukiennice Nr. 12, 13, 14, ` 
naprzeciw kościoła Najśw. Panny Maryi. 1890 r. na wielkiej wystawie rolniczej i leśnej w Wiedniu: pierwsze odznaczenie 
wielki złoty medal państwowy c. k. ministeryum rolnictwa. 


normalnej bielizny trykotowej Profesora Dra Gustawa geja sze pet 
Główn skład Jaegera i wszelkich wyrobów trykotowych z jedwabiu, Pół panler rt czek Toona F M otpeniWarEe piorno aS 


wełny i bawełny; pończoch damskich, dziecinnych i skarpetek męskich. 1891 r. na wielkiej wystawie rolniczej w połączeniu z zabawą ludową w Linca n. D: 


Skład bielizny Wielebnego x. SEBASTYANA KNEIPPA. 1891 r. a MAO apanle -j cbilatisowej yargi Moapa NARE AN odznaczenie 
NA SEZON LETNI OTRZYMALI: 


wielki srebrny medal, 
` š š 5 s 1891 r. na wielkiej konkurencył machin do drylowania, urządzonej przez król. rumuń- 
wielki wybór bluzek jedwabnych, wełnianych 4 satynowych. skie ministoryna: w HMiernstrem pod yarocztća i p rosła aaas. 
K j . . . s czenie e ztoaty medal. 2-20 26 
Parasolki od słońca, oraz parasole od najtańszych do najwykwintniej. kę y " (342-20 26) 
Całe wyprawy ślubne są gotowe na składzie. 
Zamówienia zamiejscowe uskutecznia się odwrotną pocztą. JP (1333 8-44) 


Patent. uniwersalna górska machina do drylowania .,Superior**, 
0999999292992+9,929929-99999929299299,9999 


patent. górska machina do drylowania „„Hallensis*, 
NAJWIĘKSZA FABRYKA 


oba systemy znakomicie uznane w górskich krainach tudzież w nizinie, uniwersalny 
krajacz, najświeźszy uznany rozsypywacz gnoju, patent Amtmann Heucke: 
BF wózków dziecinnych 
i stołków do wożenia chorych 


młynek gnojownik, wszelkie inne machiny gospodarczo-rolnicze najśwież. konstrukcyi. 
L. Baumann w Wiedniu, VII., Seidengasse 3, 


Katalogi darmo i opłatnie. 
Główne zastępstwo dla Austryi- Węgier i Górn. Szlązka ma firma, 
ma skład fabryczny u firmy 
M. Niemetz w Krakowie, Sukiennice 30. 


F. J. Schober w Opawie (w Szlązku austr.) 
Cenniki darmo. (803-18.26) 


Bielsko - Bialskie Towarzystwo gazowe. 


33 zwyczajne 


Szczegółowe cenniki nawozów sztucznych wysyła się na żądanie opłatnie. 


IWONICZ 


Zakład zdrojowo-klimatyczny i kąpielowy. 
Szczawy alkaliczno-słone jodo-bromowe 


skuteczne w chorobach skrofulicznych, skórnych, syfi- 

litycznych, reumatyzmie, nieżytach błon śluzowych, 

zapaleniach stawów, okostnej i w rozlicznych chorobach 
kobiecych. 


Kąpiele pełne jodowe w trzech budynkach łaziebnych, borowinowe, 
igliwiowe, tuszowe, basenowe rzeczne. 

Kąpiele lokalne wszelkiego rodzaju, inhalacye. 

Mléko, żentyca, kefir. 

Lekarzem zakładowym jest Dr Kl. Dębicki. 

Aptóka, poczta i telegraf w miejscu. 

Zakład gimnastyczny pod kierunkiem specyalisty. 

Położenie zakładu urocze wśród lasów szpilkowych, powietrze górskie 
wzmacniające, wolne od pyłu i organicznych zanieczyszczeń. Rozległe spa- 
cery w lasach. Okolica malownicza i zajmująca. 

Oświetlenie elektryczne. Znakomita orkiestra. 

Pora lecznicza od 20go maja do końca września. 

W czasie do 20 czerwca i po 20 sierpnia mieszkania znacznie tańsze. 


Zgłoszenia załatwia (1140-14-19) 
DYREKCYA. 


Dermatolowy proszek do posypywania 


z Farbewerke dawniej Meister Lucius & Brüning 
w Höchst n. Menem (w Niemczech). 
Uznany, jako zupełnie nieszkodlliwy środek przeciw świeżym ranom, opaleniom. 
przetarciom,„ wilgocących dolegliwościach skórnych wszelkiego rodzaju: 
wilgocących miejscach, zranieniu u kobiet i dzieci, w wilku, poceniu nóg i rąk. 


Do nabycia we wszystkich aptekach i składach aptekarskich, w pudełkach zawiera- 
jących po 25, 50 i 100 gramów. (1367 4-10) 


BĘ OD ROKU 15868 UZNANE. -Pü 


Bergera iez. MYDEO SHOŁOWCOWE. 


Przez słynnych lekarzy polecone, bywa używane prawie we wszystkich państwach Europy 

z świetnym skutkiem na 
WSZELKIE WYRZUTY SKÓRNE 

szczególniej na przewlekłe i łuszczące się liszaje, ówierzb, strupy i pasożytne wyrzuty, tudzież na 
czerwoność nosa, odmarznięcia, pocenia nóg, łupież na głowie i brodzie. — Bergera mydło 
umotowcowe zawiera 40% smołowca drzewnego i wyróżnia się znacz- 
nie między wszelkiemi innemi mydłami s.vołowcowemi w handlu. Celem ochronie 
nia się przed fatszowaniami należy żądać wyraźnie Bergera mydła smo- 
rowcowego i uważać na wydrukowany obok znak ochronny, tudzież na wydruko- 
waną broszurę w Opawie u Feitzingera. — W uporczywych cierpieniach 
skórmych używa się zamiast mydła smołowcowego skutecznie 


Bergera mydła smołowcowo-Siarczanego. 
Jako łagodniejsze mydło smołowcowe do usunięcia wszelkich NIKCZWSTOŚCA 


CERY, na wyrzuty skórne i na glowie u dzieci, tudzież jako niezrównane mydło do mycia 
1 kąpieli dla codziennego mżytku służy, zawierające 35% gliceryny i pachnące, 


" 


Jedynie prawdziwy 


alizarynowy atrament 


jako nasz pierwszy wynalazek na stałym lądzie, 
MMG" z powodu dotychczas nieosiągniętej niezmiennej tuszowej czarnej barwy “Œa 


majlep. w Swiecie atrament 
firmy Popp & Co. w Pradze 
(założonej 1842 r.) 

Znane szczególności: majświeższy atrament szkolny do prostopa- 
dłego pisania, antracenowy, do pisania i kopiowania, fioletowy po- 
dwójny kopiowy (kopiuje po latach), eosinowy metalowy. (565-4-12) 
Do nabycia prawie we wszystkich handlach przyborów pisemnych w kraju i zagranicą. 


Uznaną najlepszą, prawdziwą francuską 
bibułka do papierosów jest 


„LE GLORIA 


y Józef Bardou & Fils 


d J w Perpignan-Paryżu. 


60 złotych medali, 16 dyplomów honor., 2 dyplomy 
„hors concours.‘ 


LE GLORIA“ bibułka do papierosów przewyższa niezaprzeczenie 
7 wszystkie dotychczas istniejące bibułki cygaretowe pod 


względem dobroci i delikatności. 


LL jest tylko wtedy prawdziwa, jeżeli każda pojedyncza 

„LE GLORIA książeczka ma napis firmy Józef Bardou & Fils. 
7 : p y 

LE GLORI A“ bibułka cygaretowa jest do nabycia zarówno z gładkim 
7 Jak też dziurkowanym (perforowanym) brzegiem. 

LE GLORI A“ nabyć można także w tutkach w znakomitym 
” dotychczas niezrównanym gatunku. (1027-9-25) 

LE GLORI A“ bibułka cygaretowa i tutki są do nabycia w każdym 
vb) handlu norymberskim i hurtownyimm pa- 

pieru, tudzież w każdej trafice cygar. 


walne zgromadzenie akcyonaryuszów 
posiadających prawo głosowania, odbędzie się w ponie- 
działek dnia Z4go lipca 18593 r. o godzinie 5ej 
po południu, w lokalu Bielsko-Bialskiego Towarzystwa 
przemysłowego „w Domu Cechowym* w Bielsku. 
Stosownie do statutów są następujące przedmioty na 
porządku dziennym: 
1) Sprawozdanie Dyrekcyi o peryodzie ruchu od 1go lipca 1892 r. 
do 30go czerwca 1898 r.; 
2) Zbadanie i przyjęcie rachunków; 
3) Oznaczenie dywidendy ; 
4) Wybór dwóch cenzorów ; 
5) Możebne wnioski pojedynczych akcyonaryuszów, które mają być 
zgłoszone na 8 dni przed zebraniem. 


Zapraszamy PP. akcyonaryuszow upoważnionych do 
głosowania, do wzięcia udziału w tem walnem zgroma- 
dzeniu, z tem nadmienieniem, że karty legitymacyjne 
na 8 dni naprzód przed walnem zgromadzeniem w biu- 
rze zakładu gazowego wydanemi zostaną. 


DYREKCY A. 
Wyciąg ze statutów : 


$ 25. Na walnem zgromadzeniu mają tylko ci akcyonaryusze prawo 
głosowania, którzy posiadają najmniej pięć na swe nazwisko opiewających 
akcyj. Każde pięć akcyj daje jeden głos. Każdy akcyonaryusz upoważniony 
do głosowania może przenieść swój głos na innego akcyonaryusza, mającego 
prawo głosowania. 

$ 26. Kto chce swoje prawo głosowania osobiście lub przez pełno- 
moenictwo wykonać, musi wykazać rzeczywiste posiadanie opiewających 
na swe nazwisko akcyj i złożyć je przynajmniej na ośm dni przed zgro- 
madzeniem do kasy Towarzystwa, lub też ma dowieść, że wymagana we- 
dług statutów ilość akcyj dla niego w jakiej publicznej kasie lub u nota- 
ryusza złożoną została. W takim wypadku należy złożyć kwit depozytowy 
w kasie Towarzystwa. Na to złożenie wystawione zostanie pokwitowanie 
odbioru, za którego zwrotem po walnem zgromadzeniu akcye lub inne zło- 
żone dokumenta znów wydane zostaną. (1476-3-3) 


Bergera glicerynowe mydło smołowcowe. 
Cena sztuki każdego gatunku 35 cnt. wraz z broszurą, 3 szt. 1 złr., 6 szt. złr. 1-90. 

Z innych mydeł Bergera poleca się następnie, zasługujące na uwagę: Mydło ben- 
zoowe dla udelikatnienia cery; mydro boraksowe przeciw wypryskom; mydło karbo- 
towe do wygładzenia cery i blizn po ospie i jako mydło odwaniające; mydło ichthyolowe 
na reumatyzm i czerwoność twarzy; Bergera igliwiowe mydło do kąpieli i igliwiowe 
mydło toaletowe; Bergera mydło dla mąłych dzieci (25 c.) ; mydło piegowe 
bardzo skuteczne; mydło tanninowe przeciw poceniu nóg i wypadaniu włosów; mydło 
do zębów, najlepszy środek czyszczenia zębów. Względem wszystkich innych mydeł? Ber- 
gera zwracamy uw. na broszurę. Należy żądać zawsze mydeł Hergera, gdyż istnieją 
liczne naśladowania bez skutku. 


Fabryka i główna rozsyłka: G. Hell & Comp. w Opawie, 
odznaczona dyplomem honorowym na międzynarodowej wystąwie farma- 
ceutycznej w Wiedniu 1588 rokm. 


Składy w Krakowie mają pp. aptekarze W. Redyk, W. Borkowski, E. Gtockmar, 
K. Wiszniewski, F. Sobierajski, J. Trąuczyński, R. Wilczyński, Leo Rosner; w Wieliczce B, 
Miczyński; w Bochni M. Gatty; w Tarnowie J, Sokalski, L. Trauenglas; w Rzeszowie A. 
Karpiński; w Nowym Sączm R. Jakubowski, W. Filipek; w Starym Sączu J. Macudziński; 
w Chrzanowie F. Włocki: w Qświęcimie A. Polaczek; w #ywem D. Mitua. L. Graff; 
w Sędziszowie J. Jaśkiewicz; w Jaśle R. Palch; w Wadowicach J, Macudziński; dalej 
we wszystkich aptekach galicyjskich. (705 15-24) 


Carlsbad |, 
GĆrntral-ootel Goib 


naprzeciw teatru i w pobliżu Szprudla. 


Gustownie urządzony lokal z 80 pokojami. — Oddawna słynna 
restauracja z uznaną wyborną kuchnią i taniemi cenami. — Wszystkie 
pokoje z wszelkim komfortem, dla gości kąpielowych i podróżnych od 
1 złr. w. a. dziennie lub 7 złr. w.a. tygodniowo wzwyż. — Omnibus 
na dworcu kolejowym, (1072-4 6) 


Anna Seling z domu Loib, właścicielka. 


Cały rek 
otwarty. 
"KMIIEMIO 

HOI AFLI 


CZAS z Niedzieli 2 Lipca 1898 5 


Do nabycia w każdej księgarni. 
Usterki hygieniczne 
w wychowani dziewczę! 


napisał (1342-11-20) 


Dr. August Kwaśnicki. 
Cena 30 e., z przesyłką 38 e. 
Główny skład w Księgarni Spółki 
Wydawniczej Polskiej w Krakowie 
w Rynku, Pałac Spiski. 


EE, 


KSIĘGARNIA, SKŁAD I NAJWIĘKSZA 
WYPOŻYCZALNIA NUT MUZYCZNYCH 
ORAZ GŁÓWNA EKSPEDYCYA PISM 
PERYODYCZNYCH 


S. A. Krzyżanowskiego W Krakowie 


Rynek, linia A —B, telefon Nr. 150, 
Otrzymała już na skład najnowszą 
powieść w języku franeuskim: 


Zola. 
Le Docteur Pascal. 


Cena 2 zła., z przesyłką pocztową 
2 zła. 20 et. (1493-2-2) 


GORSETY DAMSKIE 


oryginalne francuskie i wiedeńskie, 
znane z dobroci, poleca w wielkim wyborze 


MAGAZYN STROJÓW DAMSKICH 
Maryi Prauss 
w Krakowie przy ulicy św. Anny Nr. 3. 


Zamówienia z prowineyi uskutecznia się 
odwrotnie. (231-48 50) 


Ludwik Tomaszkiewicz 
MECHANIK 
w Krakowie, 
ul. Floryańska 13, 
urządza dzwonki elektry- 
czne, gromochrony , tele- 
fony itd. 
| Ma na składzie 

zamki elektryczne 
ulepszone, do klatek 
| schodowych służące 
JP. (1328-5-52) 


500 koron w zlocie 
jeżeli 


KREM GROLICHA 


nie usunie wszelkich nieczystości skóry, piegów, 
plam wątrobianych, tłustości, opaleń od słońca, 
czerwoności nosa it. p. i nie zechowa do sta- 
rości lśniąco białą i świeżą cerę. Zadne bielidło. 
Cena €0 ct. Należy żądać wyraźnie „„odzna- 
czony krem Grolicha**, gdyż są naślado- 
wania bez wartości. - 

aJ. Grolich w Bernie. Do 
zabic e większych handlach, w Kära- 
kowie w aptece W. Redyka. (1125-5 10) 


NN 


- Friedricha 


MOTOR PAROWY 
o sile 2—16 koni. 
Uznany jako najlepszy mo- 
tor dla drobnego przemysłu 
i elektr. zakładów. 
Wolne od koncesji, nie, 
eksplodujące kotły rurowe 
karłowe i małe. 


NX MACHINY PAROWE. 
RA, wj Ck. wył. uprisładnyko 
Friedrich & Jaffe' s Nacht. 


w Wiedniu. IRE, Hauptstr. 109. 
Prorpekta bezpłatnie. (3 34 ' 


Zu beziehen durch jede Buchhandlung ist die 
preisgeki önte in 27 Auflage erschienene Schrift 
des Med-Rath Dr. Miiller über das 


ZA ffeuen- RA 


Se 


Freie Zusendung unter Couvert fiir 60 Kr. in 


riefmarken. (173-14 ) 
Eduard Bendt, Braunschweig. 


Najlep. czernidło 
w świecie ! 


Fernolendta 


AAN czernidło 
3 na obuwie 
W Wiedi, 


Fabryka założona 
w 1835 roku. 


To czernidło bez witryoleju nadaje ciemno- 
czarny połys 


I KONSERWUJE SKÓRĘ. 
—— Wszędzie do nabycia. ——— 


Z powodu naśladowań należy dokładnie 
uważać na moją firmę (1029-9-52) 


BĘ" Fernolendt! FDE 


Dlia jednej z najznaczniejszych 
fabryi > marse kania w Po 
wych Niemczech (1258 8-3) 


poszukuje się 
zdolnego zastępcy, 


obeznanego dokładnie z stosun- 
kami miejscowemi i mogącego 
się wykazać najlep: poleceniami. 

Łask. oferty przyjmuje Rudolf 
Mosse, Stuttgart pod lit. Z. 288%. 


AMI 


a) Z dniem 
pierwszego Sierpnia roku I89I-szego 
sprzedaję wszystkie nowę fortepiany i pianina mo- 
jego składu 5"/, poniżej cen fabrycznych i zadowalniam się 
resztą otrzymywanego od fabrykantów rabatu. Że tak jest rze- 
czywiście, o tem można się łatwo przekonać przy pomocy jużto zniesie- 
nia się wprost z fabryka, które każdemu jaknajchętniej ułatwiam, jużto oen- 
ników i książek rachunkowych, które wszystkim z całą gotowością pokazuję. — 


b) Częścia reszty, która mi pozostaje od fabrycznego ra- 


nina ze wskazanej mi fa- bryki wprost pod wska- 
zanym mi adresem i sprze- daję je na tych samych 
warunkach, na których jj sprzedaję narzędzia mu- 
zyczne znajdujące się na moim składzie; ka- 
żdy więc taki fortepian, który (n. p. w Wiedniu) 
kosztuje na miejscu we fabryce 400 złr., a z 
opakowaniem i dostawa (n. p. do Tarnowa) ko- 
od złr. 300 i pianina od złr. 200) daję porękę 
rzędzie muzyczne kupione 
u mnie (albo w moim skła- dzie, albo w jakiejkolwiek 
fabryce za moim pośredni- - ( ,ctwem) przyjmuję napowrót 
w tej samej oenie, w jakiej je sprzedałam i wymieniam na inne, jeżeli kto tego za- 
żąda w przeciągu trzech miesięcy od kupna. /) Sprzedając fortepiany i planina 
na raty (chociażby po 10 złr. miesięcznie) nie żądam za nie ani centa 


batu, opłacam wszystkie ko- szta przewozu danego narzę- 
sztowałby 430 złr. — sprzedaję za złr. 380 
i odstawiam aż do Tar- nowa bezpłatnie. d) Za 
więcej, jak sprzedając je za gotówkę. g) Narzędzia muzyczne uży- 
"wane wymieniam za dopłata na nowe. A) W sprzedaży 


dzia muzycznego od fabry- ki aż do miejsca przezna- 
* B.GABRYELSKIEJ ` 
wszystkie nowe, nawet najtańsze narzędzia 
fortepianów i pianin wstawionych u mnie w komis 


czenia. c) Na żądanie wy- syłam fortepiany i pia- 
muzyczne mojego skła- ZM DENA / du (a więc za fortepiany 
pośredniczę zupełnie bezintere- 


20-letnią. e) Każde na- 


(208 22-) 


40900009090000-000660000000060 
TOWARZYSTWO 


Wzajemnego Kredytu 


w Krakowie 
i przez Filię we Lwowie 


wypłaca Ozłonkom swoim dywidendę od udziałów 
wpłaconych przed 4 października 1892 r. 


w wyst kości 


GG procent 


względnie dopłaca f*|o do poprzednio wypłaco- 
nych 50% zaliczki na dywidendę. 

Dywidenda wypłaconą być może w I4asach 

Towarzystwa w śarakowie i Filii we 

Lwowie tyiko za przedłożeniem książeczki udzia- 

łowej. (1388 3 3) 
Kraków, dnia 3 czerwca 1892 r. 

(Przedruku nieopłacamy.) Pyr ekey Re 


09+9999999999009-992990999999999 
Konkurs. 


az ŻY — L. 852. 


Magistrat król. miasta Żółkwi rozpisuje kon-]| Magistrat król. miasta Żółkwi ogłasza kon- 
ekg ra posado kontrolora Ky ma kurs na posadę budowniczego miejskie- 
skiej z płacą roczną ŚĆ zła. w. a. 5 i 
czyli 1200 koron. 3 A mcd stabili. | go 2 płacą roczną 800 (ośmset) zła. w. a. czyli 
z) po roku czynnej nienagannej słażby. | 1600 koron, i prawem uzyskania stabilizacyi po 

andydaci wykazać się winni, że posiadają |roku czynnej i dla miasta korzystnej służby. 
kwalifikacyę oznaczoną rozporządzeniem Wys | Kandydaci winni wykazać się, że posiadają 


Wydziału kraj. Nr. 67 dz. ust i rozporz. krai. ; > s 
Z Taa 5 września 1891 r., że odbyli praktykę kwalifikacyę przepisaną rozporządzeniem Wys. 


przepisaną, nadto, że posiadają prawo obywatel- | Wydziału krajowego Nr. 67 dz. rozporz. kraj. 
stwa austryackiego, władają językami krajowemi | z 1891 r. 
i że obowiązują się złożyć przepisaną kaucyę| Podania odnośne wnosić należy do Prezy- 


o Podania wnosić należy do Prezydyum Magi- dyum Magistratu w terminie do A sierpnia 
stratu w terminie do i września 189% r. 1898 r. gd! 

Posada ma być objętą natychmiast po roztrzy- Posada ma być objętą natychmiast po rozstrzy- 
gnięciu konkursu. gnięciu konkursu. (1491-2-3) 


Magistrat król. miasta Zółkwi, 


dnia 19 czerwca 1898 r. 


L. 1795. 


Najtańsze i najlepsze oparkanienia 


z cynk. stal. kolczast. drutu do parkanów 
tudzież wszelkie inne gatunki eynk. i smołowanych 
drutów do parkanów, dostarcza firma 


Friedrich Bruno Andrieu*s Söhne, 
Bruck a. d. Mur, Steiermark. 
Pudlingarnia i fryszerka, stalownia Martina, walco- 
wnia żelaza i druciarnia, fabryka sztyftów drncia- 

nych i nitów. (1252-7-28) 


p + 4 
= 
y 


-A 
Tylko prawdziwe, § 
jeżeli na etykiecie każdego pudełka 
jest wydruk. orzeł i firma A. Moll. 
Molla proszki Seidlickie sa niezrów. środkiem przeciw wszyst. chorobom 
żołądka, pochodzącym ze złego trawienia lnb skłonności do obstrukcji. 
BG” Fałszyue wyroby będą sądownie ścigane. Tü 


Cena zapieczętowanego oryginalnego pudełka 1 złr. wal. anstr. 


azka opatrzoną jest znakiem ochronnym A. Molla 1 zamknięta 

plombą ołowianą „A. Moll.“ 

sól Molla jest najlepiej znanym środkiem ludowym, szczególnie 

do wcierania przeciw rwaniu w członkach i innym przypadkom 
X ieni iała wzmacniająco na mięśnie i perwy. — Cena ory- 

powstałym skutkiem zaziębienia, dzia 

ginalnej plombowanej aszki 90 centów. (128 100-) 


potr LB aa Żyją GŁADKA OPEK TYTOPTEWC TTE ETZ  RAZST WCT TFT EPE" TAR" 
Gł. skład wysyłk.: A. MOLL c. k. dostawca nadw., Wiedeń, Tuchlauben. 


Tylko prawdziwe, jeżeli każda fla 


f Wódka francuska i 
jako środek uśmierzający 


a się Szan. Publiczność, ażeby wyraźnie żądała wyrobów 
WOLLT, tylk. przyjrtowała, które opatrzone są znakiem ochron. i podpisem. 
SKŁADY w KRAKOWIE: W. Redyk apt., K. Wiszniewski apt., St, Feintuch. 


©00060©005006060600.0500-.00©006000 
APTEKA „POD KORONĄ“ 
Jozefa Trauczynskiego 
w Krakowie, Rynek gł. L. 22, vis-à-vis Ratusza, 


pod zarządem Józefa Sleczkowskiego, magistra farmacyj, 
POLECA: 
MĘ Perfumy francuskie i angielskie, wodę kolońska 
oryginalną i wyrobu własnego. 
JAKO NOWOŚĆ: 
e Wodę kolońską kwiatową z zapachem fiołkowym, konwaliowym i bzowym, 
wyrobu Józefa Sleczkowskiego ; 

nadto różne mydła, pudry zagranicz. i wyrobu własnego i inne środki toalet. ; 

= COGNAC LECZNICZY PRAWDZIWY FRANCUSKI; 
Krowianke Dra Haya zawsze świeżą: 
MODY MINERALNE. (JP. 200 50 104) 


Francuzki panie Cosson 


życzą sobie udzielać lekcyj podczas wakacyj 
i nadal. — Kraków, ulica św. Anny, dawny 
hotel „Vietoria* Nr. 3, II. piętro. (1456-2 3) 


| ZARAZ DO UMIESZCZENIA: 


Młoda Francuzka (bonne supérieure) 
świeżo z Francyi sprowadzona — Francuzki 
i Niemki na czas wakacyj.— Wiadomość 
w Biurze Ludmiły z Gidlińskich Sko- 
wrońskiej w Krakowie przy ul. Krupniczej 
pod L. 3. (1457-3-3) 


© gU KRUKA EIA TA 
Dwie lub trzy panienki 


uczeszezające do szkół, lub potrzebujące opieki 
znajdą uaieszczenie trzy inteligentnej rodzinie 
od 1go września. — comu jest fortepan, a 
ra żądanie moga być ud/ielane obce języki. — 
M. Dutkiewiczowa w lńrakowie przy 
ul. Sławkowskiej I. 14, RE. p. (1421-3-3) 


ERr E E RISK TEET 00 


W Zakopanem na Krupówkach 


pensyonat dla Chorych, 

potrzebujących górskiego powietrza; 

z zagranicznym komfortem urządzony. 

| Dr Chwistek, kierownik. 
Bliższych szczegółów udziela się na 

żądan.e. (1485-5-5) 

t 


MAJATKI 


11900 morgów przeszło, przeważnie lasy, 
| połowa starodrzewu, w zachodniej Galicyi, 
„położenie śliczne, nad rzeką, w 3 folwar- 
| kach, 220000 zła. bez długów. 

Majątki 400 m. przeszło ; 248 m. w tym 
'100 m. lasu, 4 mile z Krakowa, do sprze- 
į dania. żę. 

Kamienice w śródmieściu, z 2 skle- 
‘pami i t. p. 

Uczeń z 6 realnej, biegły w muzyce 
(i gimaastyce, życzy sobie na wsi objąć 
'lekcyę przez czas wakacyj. 

Rządcy. leśniczowie i t p. poleca: 
Biuro Komis.-inform. Wł. Ja- 
|worskiego w Krakowie przy ulicy 
¡Grodzkiej L. 30. 


Tyiko prawdziwe szlachetre 
kamienie w oprawie: 


Q GRANATY, AMETYSTY, TOPAZY, MOLDAWITY, 
w AGATY itp. 
CZESKA AJENCYA 
Ferdynanda Hoffmanna w Krakowie przy ul. Grodzkiej 
Nr. 26. (144-239 


. LA 
Kwizdy płyn gośćcowy, 
od wielu lat wypróbowany środek dom, uśmierzający ból. 
* Cena jednej flaszki 1 złr. w. a., 
pół flaszki 60 cent. o 
Do nabycia we wszystkich aptekach. 
MG" Należy uważać na znak ochronny oraz żądać wyraźnie wyrobu: 
: Kwiïizdy płynu gośsćcowego 
z APTEKI OBWODOWEJ w KORNEUBURGU POD WIEDNIEM. 


her, 
KI 


(505-10-20) 


ERZE 


se==—) PARKIETY | POSADZKI DESZCZUŁKOWE w 


oraz 
wszystkie wyroby stolarskie, l 
jakoto: drzwi, okna, Krzesła, || 
stoliki ogrodowe i t. p., 


poleca fabryka parowa 


- Braci WEZELRKĘ 


(1898-42) we Lwowie. (1064-26) 


Poszukuje zakupna większej ilości mate- | 
ryałów, nianowicie: brusów sesnowych, dębo- 
wych i jaworowych różnej grubości i długości. 


HANDEL 
Edwarda Fuchsa 


w krakowie 
(założony w roku 1842), 


zakład zdrojowo-kapielowy i klimatyczny 
w powiecie Nowotarskim, 

z 7 zdrojami silnej szczawy sodowo-słonej i sodowo-żelazistej, 
skutecznie działających we wszelkich nieżytach (katarach) tak narządu odde- 
chowego jak i narządów trawienia, w długotrwałem zapaleniu płuc i rozedmie 
(astmie), przy wrestah opłucnej, w początkach suchót, w chorobach dróg 

moczowych, w chorobach kobiecych, niedokrewności i blednicy. 
Znakomita górska stacya klimatyczna z orzeźwiającem powietrzem. 
KURACYA MLECZNA, ŻĘTYCZNA I KEFIROWA. 

Pierwszorzędna wziew alnia solankowa i balsamiczno -igliwiowa. 
Zakład wodoleczniczy, kąpiele mineralne i rzeczne w bystrym Dunajcu. 
Wszelkie urządzenia postępowe, 1200 pokoi dla gości, niektóre z kuchniami. 
W I. sezonie do 20 czerwca i w III. po 20 sierpnia, oraz w porze jesiennej 
i zimowej mieszkanią zakładowe o '/, tańsze, przy najmie dziennym. 

W sezonie II. uwolnienia od taksy zniesione. £ 
Lekarz zakładowy Dr. Wł. SARA i 7 innych lekarzy udzielają chorym 
orady. 

Ze wszystkich linij kolja] dojazd do stacyi w Starym Sączu, zkąd 
drogą malowniczą wśród gór nad Dunajcem, 41 kilom. do Zakładu (5 godzin 
jazdy, odpoczynek w Łącku). — Pocztowóz, powozy i wózki według taksy. 

Wody ze zdrojów Józefiny, Magdaleny i czystej szczawy JANA na głów- 
nym składzie H. Mattoniego w $t. Sączu, we wszystkich aptekach i handlach 
wód mineralnych. pra 

R Prospekta rozsyła vpłatnie i zamówienia na mieszkania przyjmuje 
Zarząd Górnego Zakładu. 

F. 


poleca swój skład towarów 
kolonialnych, vin wẹ- 
gierskich, austryac- 
kich, reńnskich, fran- 
Cuskich. craz oryginalnych 
szampańskich, likierów 
holenderskich, ko- 
niaków,araków, ru- 
mów, wódek prawdziwych 
gdańskich i łańcuckich, 
sćrów krajowych i zagra- 
nicznych, kawioru astra- 
chańskiego, wędiin, ma- 
rymat i wszelkich w zakres 
handlu korzennego i delikate- 
sów wchodzących prz: dmiotów, 
po cenach bardzo umiarkowan. 


Porter angielsk 


firmy „Barclay Perkins & Co.“ 
w 4 i ' butelkach. 


Piwo Pilzneńskie 


z Browaru Mieszczańskiego. 
(2138 22-26) 


(751-18 28) Wiśniewski. 


ERNEST SCHUSTER, zakład artystyczny 


w Miedniu, IV., Belvederegasse 20, 
$ . l . ócić Ld Z . > 
“a swój bgay skad OBDrazow religijnych 
artystycznie wykonanych i bardzo gustownie ozdobionych 
ilustrowane katalogi darmo i opłatnie. 
Jako szczególność przyjmuję do restaurowania i zupełnego odnowienia wszelkie 


choćby bardzo uszkodzone obrazy ołtarzowe i świetych, również portrety, krajobraz 
it. p., wszystko jedno czy obrazy olejne, druki kolorowe i t. d. st swa ję 


Zamówienia tyczące się wykonania obrazów ołtarzowych wedle igij 
, CE £ k A l dle podanych religijnych wska- 
zówek w każdej dowolnej wielkości, olejnych na płótnie malowanych, zszuiwocni hen ta Í najtskieji 


Papier klosetowy 65 c. 


2| Schottwiener Papierfabrik, 
a | Wien, VII., Kaiserstrasse 76. 
(127 90- 


Specyalne urządzenia Wiedeń — 
dla gorzelń i browarów 


tudzież ich kompletne urządzenia, aparaty 
wszelkiego systemu, kotły parowe, machiny 
parowe I pompy, panwie browarniane, chło- 
dniki, aparaty zacierowe, Henzego i par- 
mki kości, zbiorniki do spirytusu, parowe 
parzelnie karmy dla wytwarzania karmy dla 
bydła, szczególniej praktyczne dla dworów, 
gdzie niema gorzelń, rekonstrukcye starych 
aparatów i wymiana starej miedzi po naj- 
wyższych cenach na nową robutę, tudzież 
reparacye lokomobil. (363-22-52) 

o wykonania powyższych przedmiotów 
ze zapewnieniem najrzetelniejszej obsługi 
poleca się PP. Grospodarzom i Fabrykantom 


Jan Ochsner 
w Biały pod B'elskiem. 


RINGSTRASSE, FRANZ-JOSEFS QUAI. 
DF Wielki pierwszorzedny hotel. E 


300 pokoi i salonów (od 1 złr. wzwyż), winda osobowa, czytelnia z dziennikami wszelkich krajów 
( Czas“). Wspaniałe podwórze oszklone. Kąpiele Dunajowe i biuro telegr. w hotelu, Stacya 
tramwajowa przed hotelem, omnibus hotelowy na dworcach kolejowych. Przy dłuższym pobycie 
zniżone ceny. (727 30-74) L. Speiser. 


Hotel goldene Gans 
w Wrocławiu. 


PIERWSZORZĘDNY HOTEL 
przez przebudowanie znacznie powiększony, odpowiednio do 
obecnych czasów z wszelkim komfortem odnowiony. 
1o55 gościnnych pokoi. 
: DŹWIGNIA OSOBOWA. 
Każdy pokój elektrycznie oświetlony. 
Znakomita kuchnia. Pyszne kąpiele. 


Ceny pokoi włącznie z oświetleniem elektrycznem od 2 marek 
wzwyż. (1259 3-3) 


pierwsza austryac. c. k. 


PRETERIRE IR ZTS E OOOO Z ARTEA TERETI 
uprzywilej. fabryka kas 
i fabryka wind (dźwigni) 


W ° d F. Wertheim & Co. 
e. i k. padworni 
m \ dostawcy, 
E  , Wiedniu 
wszelkiego rodzaju. 7 44 Louisengasse 6. 
(175 24 26) Illustr. katalogi darmo. 


SZCZAWNIGA i 


„Hôtel Mètropole“. | 


Y 


; 
i 
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| 
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Boże, zbaw Polskę! 


Prześhezna cehromolitografia na 
kartonie, wielkości 14/10 centimetrów, 
przedstawiająca Najśw. Marye Pan- 
nę Czestochowska , otoczona 
herbami Polski, Litwy i Rusi 
w bardzo wiernęm wykonaniu. Na odwro- 
tnej stronie modlitwa za ojczyznę, 
aprobowana przez władzę duchowną. 
Cena egzemplarza Z0 centów, tu- 
zina 2 zł. austr. (1501-1 ) 


Nakład Księgarni katolickiej 
Dra Wład. Miłkowskiego 


w Krakowie. 


Pokój frontowy z kuchnią 


jest każdego czasu do wynajęcia przy ul. 
Jabłonowskich Nr. 14. (1467-1-3) 


Krakowie, ul. św. Anny 
Nr. 3 (hotel Victoria). 


Geologiczne badania wykonu- 
je, terena naftowe szczegółowo 
bada i rady w sprawach górni- 
czych udziela, na podstawie 30- 

letniego doświadczenia. (1503-1-8) 

Henryk Walter, 

emerytowany c. k. radca górniczy 


w Krakowie, ul. św. Jana, 1. 


Folwark Zakamycze 


o milę od Krakowa (szosą) położony, są- 
siadujący z Wolą Justowską, jest z wol 
nej ręki zaraz do sprzedania. Obszar 86 
morgów. Ziemia w wysokiej kulturze. 
Wiadomość na miejscu. — (Poczta Wola 
Justowska). (1466-1-3) 


POSZUKUJE SIE 

od 1 lub 15 września mieszkania, 
składającego się z 7 lub 8 pokoi, z kuch- 
nią, kredensem, piwnicami itd., w zdro- 
wej dzielnicy miasta, w pobliżu plant lub 
ogrodu, z komfortem urządzonego, bez 
umeblowanią. Pismienne zgłoszenia z po- 
daniem ceny przyjmuje: P. A. Dach, 
ul. Basztowa Nr. 3. (1465-1-2) 


Centralne biuro fabryczne 


w Krakowie, ul. Bracka 5, 


dostarcza wszelkich artykułów po najtań- 
szych cenach: Cement, wapno, gips, trzci- 
nę (sprzedaż hurtowna), wyroby kamion- 
kowe, płyty izolacyjne, papę, dachów- 
kę niepołomicką. — Wykonuje się 
urządzenia sanitarne, zamknięcia herme- 
tyczne kanałów i wychodków, ścieki i ryn- 
ny, płyty cementowe, schody betonowe, 
doły kloaczne, kanały i. t. p, Własna 
fabryka wyrobów betonowych. 
Piece kaflowe firmy I. Niedźwiecki i Sp. 
JP (1502-1-10) 


J. Radziszewski i Spólka " 


TETRA TET T DPT, OTET TENNA SEP A FT WYWOW ETT ET OOE PEPE 


JP. (1263-6-52) 


Automat. chwytacze masami 
na szczury zir. 2.— 
na myszy  złr. 1.20 
ch ją przez całe tygodnie bez dozorowa- 
nia 20 do 50 sztuk w jednej nocy, niezosta- 
wiają żadnego węchu i same się nastawiają. 


ECLIPSE 


najlepsza w świecie 
łapka na kara- 
kony. Chwyta do 
* 1000 sztuk w jednej 
nocy szwabów, moskali i stonogów. Cena 
sztuki 1 złr. 20 c. Poręcza się gruntowne 
wytępienie wszędzie. Tysiące uznań. Roz- 
syłka za gotówkę lub zaliczką (1534-1-5) - 
Leop. Epstein, Briinn. 


Sprzedaż, zamiana i wynajem. Przy odpowiedniej 
gwarancył sprzedaż na raty. 


Pierwsze Towarzystwo (kaczy 


pod opieką św. Sylwestra w Korczynie 
(poczta w miejscu), 

poleca Szanownej Publiczności wyroby 
czysto-lniane tkackie, jak: płótna od 
najcieńszych do najgrubszych gatun- 
ków, drelichy różnokolorowe i szare 
na ubrania, dymki, ręczniki, obrusy, 
serwety, chustki, ścierki itp. w zakres 
tkactwa wchodzące wyroby. (1490-2-6) 

Cenniki z próbkami wysyła się opłatnie. 

DYREKCYA. 


Wł. Limanowski, 


zegarmistrz w Krakowie, 
Rynek gt., linia A—B Nr. 89, 
poleca: (1175-15-84) 
zegarki złote, srebrne, 


niklowe i stalowe (na 
czarno oksydowane) 

z pierwszorzęd. fabryk genewskich; 
zegary ścienne, pendułowe, 

budziki francuskie i ameryk. 


Przyjmuje wszelkie reparacye w za- 
kres zegarmistrzowstwa wchodzące. 


m Pierwsze, najlepsze, tudzież najtańsze 
źródło sprowadzania miodu 
i wosku. 


Miód różany 


w blaszankach po 5 kilo, po 50 c. kilo, puszka 
30 ct., poleca za gotówkę lub za zaliczką 
Jerzy Dolenec, 
handlarz miodu w Lablante (Laibach). 
Dla pp. pszczelarzy, kupców i piernikarzy miód 
raśn PP gładki w aryłkach „po 60 kilo z» SZA- 
Hikach, po 40 i 20 kilo jaknajtaniej. [1031-5-26] 
Poręczona prawdziwa kraińska 


CZAS z Niedzieli”2 Lipca 1898. 


KONWERSYĘ 


45 listów zastawnych 


galicjjsk. Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego 
na 4", 56riet. listy 


przeprowadza od dnia dzisiejszego pod 

warunkami oryginalnemi — bez doliczenia 

jakichkolwiek kosztów lub prowizyi — 
ustanowione miejsce konwersyi 


DOM BANKOWY 
BLAU i EPSTEIN 


w krakowie, Rynek 12, 
zastępstwo galicyjskiego Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego. 


(1500-1-) 


Zlecenia z prowincyi odwrotną pocztą. ` 


s 


Wyborowa jazda na Wschód do Jerozolimy. Wi 


D. 3 września b. r. salonowym pospiesznym parowcem. Największy komfort. 
Wyborowa kuchnia, elektryczne oświetlenie, kąpiele, przyrządy gimnastyczne itp. 
Ograniczona liczba osób. Pouczające odczyty na statku. 

Kierunek jazdy: Ziazd w Budapeszcie lub Rjece dla ambarkowania do Aten (Pyrius', 
Konstantynopola, S$mirny, Rodus, Beyrutu, Jaffy, Jerozolimy, Hetlehe- 
mu, Port-Said, potem przez Ismaila do Kairu, ztąd do Aleksandryi, a następnie 
przez FPyriius, Katanię i Korfa, Split napowrót do Rjeki 
Podróż trwa 40 dni, z tego 24 dni z przystankami. 


DG Cena jazdy wraz zcałkowitem utrzymaniem: 
I. klasą 600 zła, II. klasą 450 zła. 
=m Obszerne programy na żądanie darmo. mmmmmu 


Zgłoszenia. przy których należy złożyć zadatek 150 zła., przyjmuje do 1go sierpnia b. r. 
kKahrkartenbureaa der k. u. k. Staatseisenbahnen 
Budapest, Hotel Hungaria — Wien, Grand Hotel. (1532-1-3) 


Kto odgadnie? 
Doniesienie „Parfumerie hygienique Charlotte" 
w Berlinie. 


Stosownie do naszego zawiadomienia z 11 względnie 18 czerwca, ogłaszamy niniejszem 
nazwiska tych osób, które za właściwe wynalezienie trzech twarz kobiet w naszej zagadce, 
otrzymały rozpisane nagrody. 


1 nagroda złoty męski remontoar z odskakującg kopertą JExe. hr. Wolfgang Chotek w Pradze. 
złoty damski remontoar Adolfina Trawniczek, telegrafistka w Przerowie (Morawa). 
złoty łańcuszek męski JExe. hr. Juliusz Appony w Budapeszcie, Andrassystrasse 47. 
złoty łańcuszek damski Karolina Wolter w Wiedniu Hietzing, Aleegasse 33. 

grebrny zegarek męski Józef Wirsik, Reichenberg, stary sąd powiatowy 

srebrny zegarek damski Karol Essman, subjekt w Gracu, Jakominiplatz 23. 

srebrny łańcuszek męski Tomasz Waska, szewc, Eisenstein w Czechach. 

srebrny łańcuszek damski JO. książę A. Lobkowitz w Wiedniu, Mariahilferstrasse 20. 


00 =] G; OI Ha 00 KD 
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S$ Niuiejszem poświadczam, że w mojej obecności wyżej wymienionym osobom przy- 
znane nagrody, przezemnie osobiście na pocztę oddane zostały. 
Berlia, 23 czerwca 1898 r. 
(pieczęć) 


Baron, 
rzecznik przy król. sądzie I. w Berlinie. 


Za objawione nam ze wszystkich stron świata przyjacielskie sympatye dla naszego przed- 
siębiorstwa w postaci gratulacyj, poezyj i t. p., serdecznie dziękujemy i nadmieniamy, że doty- 
czące osoby otrzymały od nas oddzielne małe nagrody, 


* 


Ponieważ po zamknięciu podziału nagród "otrzymaliśmy jeszcze inne listy, przeto widzimy 
się przez to spowodowani pod temi samemi warunkami rozpisać 


HI. rozdzieienie nagród 


za trafne rozwiązanie naszej nagrodowej zagadki. 


Ten rysunek zawiera 4 twarze, mianowicie: mężczyzny i jego 
3 córek. Twarz mężczyzny można bardzo łatwo poznać, ale nie 
tak łatwo wyszukać twarze 3 młodych dam. Właściciele Par- 
famerie hygienique Charlotteć* celem wprowadze- 
nia i obeznania ze swemi wyrobami, daje tym osobom, które 
wynajdą te 3 córki, te same premie, jak powyżej. 

Tylko ci mogą o to kompetować, którzy za 1 flakonik ,„{Par- 
fumerie hygienique Charlotte** w pięknej szlifowanej 
karafeczce szklannej i w gustownem pudełku — zarówno ozdoba 
toalety — 1 zła. za wielki flakonik lub 50 et. za mały flakonik 
przekazem pocztowym lub w markach pocztowych zawczasu 
pod powyższym adresem wyślą. — Każdy współkompetujący 
musi rysunek wyciąć i 3 twarze dam krzyżykiem oznaczyć. — 
Premie przyznane będą w obecności notaryusza, mianowicie 
z nadesłanych pism wyciągniętych zostanie 8, które po po- 
rządku tworzą premię. Nazwiska wygrywających będą publi- 
kowane w „,Czasie* razem z ogłoszeniem w niedzielę dnia 
16 lipca b. r. 

„Parfumerie hygienique Charlotteć* są najlep- 
szemi , najprzyjemniejszemi i bardzo pachnącemi perfumami 
obecnych cząsów. 

Cena za wielki flakonik 1 zła., za mały flakonik 50 
w pudełku dobrze opakowanem, opłatnie z ocleniem. 


Adres: General-iIbepot der „Parfumerie -hygienique Charlotte. 
Mg" Proszę adres wyraźnie napisać. *qmg 


cent., 
(1538) 


Sigm. HLomamm er, Berlin W., Mohrenstrasse Nr. 16.| tańszej ceny przyjmuje pod literami 


== Dla Austryi-Węgier poszukiwani zastępcy. 
RT A 


polecamy pochodzący z naszych 


stajen opasowych fabryki spirytusu 
na powietrzu suszony, naturalny 


nawóz staj 


jako majtańszy, najdawniejszy i najlepszy materyał nawozowy, który jest u nas do 
nabycia tak w cegiełkach jak rozdrobniony w każdej dowolnej ilości. 


ME" Prospekta, cenniki, tudzież wszelkie objaśnienia najchętniej na żądanie. "YB 
=m Zamówienia będą punktualnie i sumiennie wykonane. mam 


poszukuje posady jako guwer- 
mer. — Bliższa wiadomość pod adresem: 
X. Andrzej Jarosz, Seminaryum duchowne, 


z balkonem, składające się z siedmiu pokoi, 2 
przedpokoi, alkowy, kuchni, dwóch pokoi dla 
służby i spiżarni, przy Małym Rynku w domu 
Dra Kliwińskiego, do 

dziernika. 


EL PUREE Schónebeck a. d. Elbe. 


Szanownym pp. Gospodarzom 


Akademik rygorozant Skład fortepianów, 


PIANIN I HARMONIUM 
Wiktora Barabasza iS). 


w Krakowie 
przy ul. Floryańskiej pod L. 6, 
l. piętro. (1107-16 ) 
Instrumenta wybierane osobiście 
we fabrykach w Berlinie, Lipsku, 
Dreznie, Wiedniu itd. itd. 


Bank Galicyjski dla Handlu i Przemysłu 
w KRAKOWIE, Rynek, dom własny L. 25. 


Kantor wymiany przyjmuje i załatwia: sprzedaż 
i kupno papierów i monet, eskont i inkas weksli, 
przekazów, kuponów i wylosowanych efektów, wy- 
daje przekazy i akredytywy na wszystkie znaczniej- 
sze miasta Kuropy i wykonuje polecenia co do wszel- 
kich transakcyj bankierskich w kraju i zagranicą. 

Wydział towarowy Banku zajmuje się komisową 
sprzedażą i kupnem zboża i produktów — 
udziela zaliczenia na zboże w komis oddane, oraz na 
warranty i kwity publicznych składów krajowych. 

DEF Godziny biurowe od ej do Zej. TĘ 
(Przedruk nie będzie płacony). (1191-5 19) 


Alfred Biasion 


w Krakowie, ul. Grodzka, 


optyk 
c. k. Kliniki okul. Uniwers. Jagiell., 
magazyn założony w 1801 r., 
odznaczony % medalami Srębrnemi 


I DYPLOMEM MINISTERSTWA HANDLU, | 
poleca Szanownej publiczności — jako najstarsza firma optyczna 


PF okulary i nanośniki (Pince-nez) WE 


w najrozmaitszych ulepszonych oprawach 
ze szkłami francuskiemi, najdokładniej szlifowanemi 
(wykonane według przepisów pp. Lekarzy okulistów) 


od zir. 1:50, 
dalej ze szkłami CRISTALLE DE ROCHE (du Brasille) veritable, któreto 
szkła w sile dysperzyjnej i zupełnej bezbarwności są dotąd nieprześcignione ; 
szkła „Homogeneć, kombinowane sferyczne i cylindryczne 
w oprawach, wedle odległości źrenie i rozmiarów głowy, precyzyjnym szlifem 
dokładnie wykonane. 
Lornetki teatralne i polowe achromatyczne od 5 złr. 
Lunety wyścigowe (Longue -vue - double) 
na dystans odległy, z pierwszorzędnych fabryk -franeuskich. 


Fabryka narzędzi chirurgicz., maszyn ortopedycz. i bandaży 
Zamówienia i reparacye SMOG: l OE ? towa bezkonkurencyjne. 
Na żądanie cennik z 1000 illustracyj, (1359-4 ) 


Kraków, Stradom. (1464-1-4) 


Pierwsze piętro 


wynajęcia od igo paź- 
o (1400-13-) 


in Pension 


wird ein Untergymnasiast aus besse- 
rem Hause von einem Professor in 
Bielitz übernommen. Clavier im Hause. 
Auskunft sub P. 1489 in der Admini- 
stration des „Czas.“ (1489-3-3) 


W. C. ANGELUS 


(dawniej F. Bruno Hahn) 
Kraków, ul. Grodzka L. 2, 
poleca : 
rękawiczki dziecinne, niciane, po 18, 20, 25 ct.; 
rękawiczki damskie, niciane po 25 ct.; rẹ- 
kawiczki damskie fil d’ Ecosse, gładkie 70 ct.; 
rękawiczki damskie fil, d Ecosse z haftem 
80 ct.; paski skórkowe, gładkie, od 35 ct., z ba: 
wetami od 70 ct., z taśmy złotej i srebrnej od 
65 ct.; WWeloniki modne, wstążki rypsowe. 


W Krynicy od 20 maja w Willi pod 
Szwajcarem. (1077 26-) 


ANTONI SCHULZ 
w Krakowie, ul. Szewska 18, 


poleca swe dobre i naturalne 


Oedenburgskie wina 
białe po 50, 65, 75, et. i 1 złr. butelka 
czerwone po 55, 65, 80, ct. i 1 złr. butelka 


F w beczkach znacznie taniej. "TR 
(1458 4 10) 


Kamienica dwupiętrowa 


w najzdrowszej dzielnicy miasta i w po- 
bliżu plantacyj położona, przynosząca czy- 
stego dochodu przeszło 7*/,, jest pod bar- 
dzo korzystnemi warunkami z wolnej ręki 
do sprzedania. — Potrzebny kapitał 10 do 
15 tysięcy. — Bliższej wiadomości zasią- 
gnąć można w kancelaryi adwokata Dra 
Romana Ławrowskiego w Krakowie przy 
ulicy Grodzkiej pod Nr. 55. (1498-2-5) 


Swieżą krowiankę 


z Zakładu p. J. Freysingera z Liska, 

p. Maurycego Haya z Wiednia — oraz 

pp. profesorów J. Kretowicza i J. Ku- 
bickiego ze Lwowa, 


dostać można 
w aptece „pod Gwiazdą * 


Konstantego Wiszniewskiego 


w Krakowie przy ulicy Floryańskiej. 
(1280-11-) 


Dla dobra ludzkości! 


Dotychczas niezrównane. Stare cierpienia nóg, 
zastarzałe wrzody żył kurczowych, długoletnie 
liszaje, zastarzałe choroby płciowe leczy grun 
townie i bez bolu za pisemną poręką najtaniej, 
listownie z tym samym skutkiem, Franciszek 
Jekel w Wrocławiu, Neudortstrasse 3. 

(1159-22-24) 


Ostrożność przy zakupnie 


Zacherlinu 


(tego zadziwiająco skutkującego środka przeciw wszelkim owadom). 


Tinct. capsici compos. 


(Pain-Expeller), 
wyrobu Praskićj apteki Richtera, 
powszechnie znany bole uśmierzający 

środek do nacierania, można 


dostać w wielu aptekach po 

cenie złr. 1.20, 70 i 40 kr. za 

butelkę. Przy zakupnie należy 

być bardzo ostrożnym i przy- 

jmować jedynie flaszki z 

ochronną marką „kotwicą“ 

jako prawdziwe. — Centralny skład: 
Apteka ZANE | pod Złotym lwem 


— y adze. «ma 


(709-18-49) 


Większych partyj 


dobrego siana łąkowego OE 
3464 jesz mi Pan otwarty proszek na owa- 
MSG" poszukuje się do kupna. TRE dy??..... Przecież żądałam „Z a- 
Łaskawe oferty z podaniem naj- cherlinu*, a ten, jak wiadomo, 
istnieje tylko we flaszkach! — Otwartego proszku nie przyjmuję . ... . , gdyż 


wiem zbyt dobrze, że jestto tylko zbyt wielkie nadużycie słusznie zachwa- 
lanej nazwy „Zacherlin*, jeżeli zwykły proszek na owady w kop | 
tatkach lub pudełkach wydawany zostaje jako „Zacherlin.* — Albo daj mi 
zapieczętowaną flaszkę z nazwą „Zacherl“ -— albo zwróć mi mć 
pieniądze. Nie dam się w pole wywieść!!* (835 4 


W Krakowie i wszędzie w Galicyi są składy, „dobrze zauważać“ 
tylko tam, gdzie są wywieszone plakaty Zacherlinu. 


R. 335 Biuro ogłoszeń 6. Clemens, 
(1455-3-3) 


WIELKI MEDAL na WYSTAWIE PRZYRODNICZO-LEKARSKIEJ w KRAKOWIE 1891. 


Wysowa bij zak zdrojwo-cgpielowy iżętyczny. 


Stacya kolei żelaznej Grybów lub Gorlice — 4 godzin drogi do zakładu. . 


Zdroje szczawy alkaliczno -słonej z europejskich najpierwszej. Zdrój stony najsilniejszy 
ze znanych dotąd wód bromowych. Zdrój Rudolfa, silna szczawą jodowo - żelazista. Zdrój 
Bronisława, silna szczawa żelazista. Zdrój Wandy, szczawa sodowo - żełazista, jak również 
i zdrój ©wlgi. Zdrój Józefa, szczawa sodowa, nazwana polskim Giesshiiblerem i perłą 
wód galicyjskich. s 

Kapiele mineralne o niewyczerpanej ilości, mléko, żętyca. Znakomita górska stacya klima- 
tyczna. Mieszkania tanie od 15—18 złr. miesięcznie. Restauracya pod kierunkiem fachowego czło” 
wieka z pierwszorzędnej krakowskiej restauracyi. Ceny bardzo umiarkowane. Apteka domowż 
i poczta. Lekarz zakła owy. Doborowa muzyka. Sklepy z wiktuałami. 

Wszelkie zamówienia na mieszkania przyjmuje i udziela informacyi w każdym kierunku franco 
zarzad zakładu. Rozsyłkę świeżo czerpanych wód na zamówienia uskutecznia zarząd natychmiast 

k Pora kąpielowa od czerwca do końca września. 


Składy wód mineralnych we wszystkich aptekach i składach wód mineralnych. 


enny 


(1464-1-3) 


Największy skład fortepianów, pianin i ficharmonij. 


Briider Neuman in Arad, 


zła. 5O ct. Przez lekarzy polecana. Spiritus- und Presshefe-F abriken Spiritusrafiinerie und Dampfmihle. MEDAL ZASŁUGI na WYSTAWIE PRZEMYSŁOWO - ROLNICZEJ w PRZEMYŚLU 1882. 
Czcionkami Drukarni „Czasu.* Papier z fabryki Braci Fijałkowskich w Bielsku. Rządca Drukarni Józef Łakociński. 


Bracia Bilewscy w Krakowie, obok kościoła N. P. Maryi, polecają na obecny sezon w wielkim wyborze KAPELUSZE filcowe męskie i dziecinne po niskich cenach, sr. ss-9 


jałowcówka 


+ -B- T: . 
i wódka pędzona z miodu litr po 1 (1210-8-) Zarząd zakładu 
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